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20 września zbierze się Sejm
(PAP) Prezydium Sejmu postanowiło zwołać 55 posiedze­

nie Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej w dniu 20 
września 1984 r.

Początek posiedzenia o godz. 11.00.
Porządek dzienny posiedzenia przewiduje:
— informację ministra sprawiedliwości o realizacji usta­

wy o amnestii;
— informację o głównych kierunkach polityki w zakresie 

drobnej wytwórczości;
— pierwsze czytanie rządowego projektu ustawy o drobnej 

wytwórczości; ;
— sprawozdanie Komisji Spraw Wewnętrznych i Wymia­

ru Sprawiedliwości oraz Komisji Prac Ustawodawczych o 
przedstawionym przez Radę Państwa projekcie ustawy o 
Sądzie Najwyższym;

— sprawozdanie Komisji Planu Gospodarczego, Budżetu 
i Finansów oraz Komisji Prac Ustawodawczych o rządowym 
projekcie ustawy o ubezpieczeniach majątkowych i osobo­
wych;

— interpelacje i zapytania poselskie.

Spotkanie
? Sekretariatem KW PZPR ‘

I. J. Bojko konsulem 
generalnym ZSRR 

w Poznaniu
INFORMACJA WŁASNA

W dniu wczorajszym odby­
ło się spotkanie Sekretaria­
tu Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Poznaniu i I sekre­
tarza KW Edwarda Łukasika 
z Iwanem Jegorowiczem Boj­
ko — ministrem pełnomocnym 
konsulem generalnym ZSRR 
w Poznaniu, który rozpoczął 
swoją misję w naszym mieś­
cie. .

W czasie ■ spotkania I. J. 
Bojko został poinformowany, 
o historii Wielkopolski, o osiąg 
nięciach poznańskiego prze­
mysłu i rolnictwa, o znacze­
niu tutejszego ośrodka nauko­
wego j kulturowego. Radziec­
ki dyplomata zapoznał się 
także ze stanem poznańskiej 
organizacji parytyjnej, jej do­
robkiem i zadaniami na przy 
szłość.

W spotkaniu uczestniczył 
członek Biura Politycznego KC 
PZPR Stanisław Kałkus.

(beb)

Prymas Polski 
powrócił z Włoch

(PAP) 12 września powrócił 
do Warszawy prymas Polski 
kardynał Józef Glemp, który 
uczestniczył w uroczystościach 
religijnych w miejscowości 
Codroipo w prowincji Udine 
położonej w północno-wschod­
niej części Włoch.

Rajd 
„Szlakami Lenina*4

(PAP) Na trasach gor-
skich. nizinnych i kolarskich 
— XXIX Międzynarodowego 
Turystycznego Rajdu Przyjaź­
ni „Szlakami Lenina” znajdu­
je się dokładnie 3 012 tury­
stów, W piątek tradycyjne u- 
roczystości leninowskie na te­
renie Muzeum W Lenina w 
Poroninie, w sobotę w Zako­
panem — finał wielkiej jmpre

35 lat ZBoWiD-u

Problemy budownictwa mieszkaniowego, cen i reglamentacji żywności

Stanowisko związków zawodowych
wobec założeń planu na

Jak juz informowaliś­
my. na ostatnim posiedzeniu 
Kolegium Przewodniczących 
Ogólnokrajowych Organizacji 
Związkowych uzgodniono sta 
nowisko w sprawie założeń 
Centralnego Planu Rocznego 
na 1985 r Jest ono wynikiem 
analizy opinii i uwag zgłasza­
nych w toku konsultacji zało 
żeń planu przez federacje i 
związki .ogólnokrajowe

W generalnej ocenie związ. 
kowców założenia CPR mają 
charakter pasywny i ostrożny, 
a także brakuje w nich ele­
mentów. które miałyby zapo­
czątkować proces niezbędnych 
zmian strukturalnych w gnspo 
darce. Związkowcy nie popie 
rają jednoznacznie żadnego z 
dwóch wariantów proponowa 
nych przez Komisję Planowa­
nia. stwierdzają jedynie, że 
wariant I, preferowany przez 
komisję, a pozwalający szyb­
ciej uzyskać równowagę ryn­
kową, nie ma właściwie alter 
natywy Związkowcy, zarzuca­
ją autorom założeń że nie

wiadomo, w jaki- sposób 
być osiągnięte słuszne

mają 
cele

społeczne wymienione w tym 
dokumencie Stąd wątpliwoś­
ci, czy uda się te cele urze­
czywistnić

Szczególną uwagę, z natu­
ry rzeczy, zwracają związków 
cv na zagadnienia polityki 
społecznej Utrzymanie w przy 
szłym roku poziomu płacy re 
alnej wymaga, ich zdaniem, 
m. in. stałej okresowej kon­
troli kosztów utrzymania, za­
pewnienia wzrostu płac sto­

sownie do wzrostu produkcji 
— wszystkim grupom społecz­
nym a zarazem utrzymania 
mechanizmów gwarantujących 
wzrost wynagrodzeń wraz ze 
zwiększeniem wydajności. Tu 
rodzą się dylematy. Zastrze­
żenia związkowców budzi np. 
propozycja, zgodnie z którą 
wygospodarowanie środków na 
opłacanie pracowników tzw. 
sfery niematerialnej miałoby 
nastąpić kosztem zmniejszenia 
stopnia opłacania wzrostu wy 
dajności pracy. Propozycję tę

R. Reagan wzywa kraje NATO 
do zwiększenia wydatków na zbrojenia 

(PAĘ) Prezydent Ronald Rea rzają nadal blokować, osiąg*
gan wezwał w środę zachod­
nioeuropejskie kraje NATO do

nięcie postępu na konferencji 
w sprawie środków budowy

uwiększenia wydatków na zbro zaufania i bezpieczeństwa o-
jenia. W liście przesłanym do 
przywódców obu izb amerykan 
skiego Kongresu Reagan pod­
kreśla. że ..Stany Zjednoczone 
nie mogą same podołać nie­
zbędnym obciążeniom finanso­
wym dla zwiększenia sił kon­
wencjonalnych Paktu Północ­
noatlantyckiego".

List ten ogłoszony został na­
zajutrz pó spotkaniu Reagana 
z nowym sekretarzem generał 
nym NATO lordem Carringto 
nem. Reagan twierdzi w swym 
liście, że zachodnioeuropejscy 
sojusznicy USA „rozumieją tę 
potrzebę” i że obiecali zwięk­
szyć wydatki na cele militar­
ne.

raz rozbrojenia w Europie 
Wynika to z oświadczenia pre 
zydenta Reagana płożonego w 
związku ze wznowieniem prac 
tej konferencji w Sztokhol- 
mi e.

Stany Zjednoczone zamie-

W swoim wystąpieniu szef 
Białego Domu nadał reklama 
je- przedstawione przez USA 
wspólnie z innymi krajami 
NATO propozycje w sprawie 
wyrtiany informacji oraz pro 
wadzenia obserwacji i kontrę 
li. co ma na celu rozpoznani 
struktury sił zbrojnych ZSRR 
i jego sojuszników Jednocześ 
nie prezydent gołosłownie 
twierdzi iż propozycje Związ 
ku Radzieckiego maja .rzeko­
mo .charakter retoryczny”

Na polach Wielkopolski

Zapowiadają się dobre

Uroczystości w Lesznie
Irak grozi 

blokadą Iranu
INFO7.HACJA WŁASNA

Z okązji 35 rocznicy
stania Związku

pow­
Bojowników

o Wolność i Demokracje, w 
sali Miejskiego Ośrodka Kul­
tury w Lesznie odbyło się 
Wczoraj uroczyste plenarne 
posiedzenie' zarządu wojewódz 
kiego leszczyńskiej organiza­
cji kombatanckieji Przybyli 
na nie przedstawiciele władz 
politycznych i administracyj­
nych regionu: I sekretarz KW 
PZPR Jan Płóciniczak. prezes 
WK ZSL Stanisław Koronow- 
sk:,sekretarz WK SD Róża 
M y s zk o wsk ;i. pr zewodniczący 
WRN Stanisław Sroka i wi­
cewojewoda leszczyński Ed­
mund Jankowski.

W okolicznościowym wystą­
pieniu prezes ZW ZBoWiD 
Feliks Niedzielski nawiązał do

45 rocznicy napaści Niemiec 
hitlerowskich na Polskę.

Podczas wczorajszego posie­
dzenia głos również zabrał I 
sekretarz KW Jan Płóciniczak 
który m. in. mówił o potrze- 
be walkj o pokój.

W trakcie zebrania działacze 
i zasłużeni weterani odznaczę 
ni zostali: medalami 40-lecia 
Polski Ludowej oraz odznaka­
mi „Za zasługi dla ZBoWiD” 
Ponadto kilkadziesiąt osób u 
honorowano dyplomami uzna­
nia. W trakcie plenum prze­
wodniczący ZW TPPR Alojzy 
Konior w imieniu Zarządu 
Głównego Towarzystwa Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej, nrzt 
kazał dla środowiska Pola­
ków byłych żołnierzy Armii 
Radzieckiej, działającego przy 
ZW ZBoWiD w Lesznie Złota 

Odznakę Honorową TPPR.
J.W.

(PAP) W czwartek Irak za-
atakował już szósty w. ciągu 
ostatnich 48 godzin zbiorniko­
wiec na wodach Zatoki Per­
skiej oraz zagroził zablokowa 
iłem irańskich portów i sta- 
cji przeładunkowych ropy.

Opublikowany tego dnia w 
Bagdadzie komunikat wojsko­
wy, już trzeci w ciągu ostat­
nich kilkunastu godzih, infor­
muje, że ostrzelana w czwar­
tek jednostka była średniej 
wielkości i została trafiona, w 
chwili gdy znajdowała się w 
pobliżu irańskich pól nafto­
wych Nowruz. Gdy nadajemy 
tę wiadomość ,brak jeszcze 
bliższych danych o trafionej 
jednostce. Z dwóch poprzed­
nich- komunikatów wynika, 
że w środę siły irackie ostrze 
lały 5 zbiornikowców.

rok 1985
podyktował, zdaniem 
kowców, nadmierny i 
jęty egalitaryzm. Nie 
mo przy tym w jaki

z wią z- 
żle po 
wiado- 
sposób

bez zachęty do zwiększania
wydajności, miałby 
wzrost produkcji na 
rynku Jest to tym 
istotne że poprawa 
rynkowej motywuje

nastąpić 
potrzeby 
bardziej 
sytuacji 

z kolei
do wzrostu wydajności, oddzia 
ływuje na kształtowanie ,.pro
efektywnościowych” 
społecznych. .

Bardzo trudnym 
będzie ograniczenie

postaw

zadaniem 
podwyżek

cen do 9 proc. Wymaga to, 
zdaniem związkowców, wpro­
wadzenia m. in. mechanizmów 
rzeczywiście wymuszających 
zmniejszenie kosztów wytwa­
rzania, a także poprawy efek­
tywności inwestowania i ukie 
runkowania inwestycji na pro 
dukcję rynkową lub dla po- 
trzeb zakładów „rynkowych” 
Sprawą ogromnej wagi jest 
pełne wykorzystanie potencja 
łu tych zakładów. co utrudnia

Dokończenie no str. 2
------■' n

Obrady
RW PRON w Poznaniu

W ośrodku szkoleniowym 
w Mierzynie koło Między­

chodu rozpoczynają się dzi 
siaj dwudniowe obrady ple 
narne Rady Wojewódzkiej 
Patriotycznego Ruchu O- 
drodzenia Narodowego w 
Poznaniu. Tematem posie­
dzenia będzie omówienie 
sposobów ' współdziałania 
PRON z radami narodowy­
mi oraz przygotowanie wy 
borów do samorządów miesz 
końców. (bran)

Amerykanki 
chcą pokoju

(PAP) W Waszyngtonie od-
było się sympozjum krajowej 
konferencji kobiet USA na 
temat zapobieżenia wybucho­
wi wojny jądrowej. Uczestni­
czyło w nim 250 wybitnych 
przedstawicieli oświaty, poli­
tyki, sztuki, przemysłu, spor­
tu.

plony jesieni
INFORMACJA WŁASNA

W Wielkopolsce panuje ty­
powo jesienna aura: chłodno 
i przelotne deszcze. Utrudnia 
ona prace połowę, szczególnie 
przy wykopkach ziemniaków, 
buraków cukrowych, innych 
okopowych oraz roślin paśtew 
nych, głównie kukurydzy 
przeznaczonej na kiszonki.

Mimo tych przeszkód, rol­
nicy starają się nadrobić opóż

nienia pożniwne. W porę za­
siali rzepak, którego powierz­
chnia w Wielkopolsce w tym 
roku wydatnie wzrasta. Woje 
wództwa wschodnie: kaliskie i 
konińskie mają obecnie zasia 
ne po 9000 hektarów, w Pil- 
skiem też jest więcej rzepaku, 
bo 14 600 hektarów. Zwiększy­
ły wydatnio areał wojewódz­
twa leszczyńskie i poznań-

Dokończenie na str 2
manaes'

Rajd zabytkowych samochodów

Na starcie rajdu Adom Cieluch z Poznania na Fordzie T z 1924 r.
Fot. — s. Ossowski

Posiedzenie Komisji Reformy Gospodarczej i Polityki
Ekonomicznej KC PZPR

Celem równowaga gospodarcza
(PAP) Ocena wyników par 

tyjnej konsultacji, założeń Cen 
tralnego Planu Rocznego na 
1985 r. była 12 września tema 
tern obrad Komisji Reformy 
Gospodarczej i Polityki Eko­
nomicznej KC PZPR, którym 
przewodniczył członek Biura 
Politycznego KC — Stanisław 
Opałko. Podsumowała ona opi 
nie i wnioski zgłoszone w trak 
cie wielotygodniowej konsul­
tacji założeń w komitetach wo 
jewódzkich oraz w organiza­
cjach partyjnych ponad 1500 
przedsiębiorstw. ;

- Założeniom planu poświęco 
no około 2500 zebrań partyj­
nych i narad konsultacyjnych,

w których wzięło udział ponad* 
100 000 osób. Bezpośrednio w 
dyskusji wypowiedziało się 
20 000 osób. Wnioski zgłosiły ró 
wnież komisje problemowe KC 
PZPR.

W dyskusji podkreślono, że 
konsultacja miała żywy, au­
tentyczny i rzeczowy charak­
ter. Cechował ją realizm i doj 
rzalość .wynikająca z lepszej 
niż w ubiegłych latach znajo 
mości uwarunkowań gospodar 
czych. W trakcie konsultacji 
najwięcej uwagi poświęcono 
wariantom równowagi pienięż 
no-rynkowej oraz uwarunko­
waniom rozwoju społeczno- 
gospodarczego w roku przysz 
łym.

Płace i oczekiwania
Właściwie to z płacy nie 

jest nikt zadowolony. Je 
X śli jednak zrozumiałe są ocze 
O kiioania wyższego zarobku. 
$ przez górników (przedstawio­

ne choćby w 36 numerze „Po 
X Utyki’’), których praca jestnad 
o zwyczaj trudna i niebezpiecz- 
x na, to przedstawiciele wielu 
O mnych zawodów chyba zbyt- 
Y mo się przyzwyczaili do osią-, 
A gania celu głośnym żądaniem.

wydajność pracy oraż dobra 
jakość pracy. Najmniej gło­
sów padło na poziom wykształ 
cenią, stanowisko oraz pomy­
słowość i inicjatywę.

Mniniiiniiliiii
Niekiedy można wręcz 
o nieskromności.

Niby wiadomo jakie 
ki powinny decydować

mówić

czynni 
o wy-

sokości płac. Interesujące też 
sq wyniki badań reprezenta­
tywnej próby ogółu dorosłej 
ludności Polski, którą popro­
szono o ułożenie hierarchii

Spokojnie przyglądając się 
dokonanemu wyborowi, docho 
dzi się do wniosku, iż o ta­
kiej liście chyba bardziej za­
decydowała miniona i obecna 
praktyka w zakresie płac, a w 
mniejszym — oczekiwania spo 
łeczne. Skoro bowiem odma-

czynników decydujących o pla wia się ludziom wykształco- 
caeh. Trzy pierwsze miejsca za nym prawa do premiowania 
jęły: fachowość i umiejętność, wiedzy w zarobkach, to co ro

zumie się pod pojęciem facho 
wości? Umiejętność dokręce­
nia śruby, przybicia gwoździa, 
równego ułożenia cegieł? Stąd 
tylko krok do przekonania, że 
„nie wiedza czyni inżyniera”.

Konsekwencją lekceważe­
nia wykształcenia jest uzna­
nie, że stanowisko nie powin­
no wpływać na płacę. Czyli, że 
kierownik może być najgorzej 
.opłacanym członkiem zespo­
łu? Więc kto będzie się pchał 
na kierownicze! stanowiska, z 
którymi wiąże się duże ocze­
kiwania. i wpływ choćby na or 
ganizację pracy. A już uzna­
nie pomysłowości i inicjatywy 
za nieistotne dla wysokości 
płac wydaje się nieprawdopo­
dobne. Czy bez pomysłów moz 
liwe są sukcesy i postęp?

Dlatego, sądzę, dowiedzieli­
śmy się, co obecnie wpływa 
na płace, a nie co decydować 
o nich powinno.

JANUSZ BEKAS
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Trzy nowe federacje 
związkowe

(PAP) Sąd Wojewódzki w 
Warszawie zarejestrował 12 
września trzy nowe federacje 
związkowe, m. in. Federację 
Zakładowych Organizacji Zwią 
zkowych Pracowników Kra­
jowej Spółdzielczości Pracy 
Usług Kominiarskich z siedzi­
bą w Poznaniu. Liczba ogól­
nokrajowych organizacji zwią 
zkowych powiększyła się tym 
samym do 115.

Strajkujący górnicy 
negocjują z rządem
(PAP) W środę wznowione zo 

stały rozmowy między członka­
mi kierownictw Krajowego Za­
rządu Węgla i Krajowego Związ 
ku Górników. Podjęto je w 
warunkach ścisłej tajemnicy w 
jednym x hoteli w zagłębiu 
węglowym Selby. Po upadku 

/ wielu różnych hipotez.w prze­
szłości, tym razem nie stawia 
się żadnych horoskopów' .ich 
przebiegu i rezultatów. Wiado 
mo tylko, że obie strony dzie­
lą nadal zasadnicze różnice po 
glądów na kwestię przyszłości 
kppalń, uznanych przez wła- 
d;ze. za nieekonomiczne. Pro­
gram zamykania tych kopalń 
wywołał trwający już prawie 
6 miesięcy strajk.

Wystawa w Hanowerze

„Poznań oferuje, Poznan proponuje
INFORMACJA WŁASNA

Od 28 września do 7 paź­
dziernika odbędzie się w Ha­
nowerze (RFN) międzynarodo 
wa wystawa — połączona i 
kiermaszem — drobnej wy­
twórczości „Tnfą 84 — wszy­
stko dla domu”. Polską ekspo­
zycję przygotowuje Krajowy 
Ośrodek Rzemiosł Artystycz­
nych i Organizacji Wystaw w 
Poznaniu. Na powierzchni 120 
metrów kwadratowych pod 
hasłem „Poznań oferuje, Poz­
nań proponuje” swoje wyroby 
prezentować będą: rzemiosło, 
spółdzielczość inwalidzka oraz 
firmy polonijne.

Zakład Produktów Owoco­
wo-Warzywnych „Fructo” po 
każę w Hanowerze artykuły 
spożywcze, a Spółdzielnia Zlot 
ników i Zegarmistrzów przed 
stawi biżuterię z bursztynu i 
kamieni naturalnych, a także 
srebrne sztućce. Podobne wy 
roby zaprezentuje Wojciech 
Kruk, Henryk Kwisa pokaże 
ozdobne ramki do luster, Wi 
told Przybylski — świeczni­
ki, a Ewa Manięka — metalo­
plastykę; mistrzowie rękodzie 
ła zawiozą na „Infę” przed­

Powstaje autostrada Północ-Południe
(PAP) 13 bm. zakończyło się 

w Warszawy 3-dniowe, nad­
zwyczajne posiedzenie komi­
tetu zarządzającego progra­
mem Transeuropejskiej Au­
tostrady Północ — Południe. 
Wzięli w nim udział przedsta­
wiciele rządów 10 państw, u- 
czestriiczących w realizacji te­
go przedsięwzięcia, czyli Au­
strii. Bułgarii, • Czechosłowa­
cji. Grecji. Jugosławii, Polski, 
Rumunii. Turcji, Węgier i 
Włoch, przybyli też reprezen­
tanci władz „Programu roz­
woju Narodów Zjednoczo- 
nydh” oraz Wydziału Tran- 
snortu Wewnętrznego Europej 
skiei Komisji Gospodarczej 
ONŻ.

Uczestnicy posiedzenia okre­
ślili zasadnicze kierunki dzia­

Stanowisko związków zawodowych
wobec założeń planu na

Dokończenie te str. 1

ją dziś nie tyle powody su­
rowcowo-zaopatrzenie we, ile 
kadrowe. Dlatego należy m. in. 
ponownie rozważyć zamierze­
nia dotyczące rozmieszczenia 
w 1985 r. przyrostu zatrud­
nienia.

W dobrze pojętym interesie 
społecznym nie leży jednak 
zamrażanie cen. Oznaczałoby 
to, że przy stałym wzroście ko 
sztów wytwarzania, już w la 
tach 1988-87 pojawiłaby się po 
nownie potrzeba dokonania 
drastycznych podwyżek, a 
więc powtórzenia błędu, któ­
rego mieliśmy unikać. Wątpli 
wości budzą jednak propozycje 
podwyżek cen artykułów tzw. 
luksusowych. Stałyby się one 
nieosiągalne dią większości 
rodzin pracowniczych, a spa­
dek popytu uniemożliwiłby 
ściągnięcie w ten sposób śród 
ków na dofinansowanie żyw­
ności, co proponują „założe­
nia”.

Związkowcy postulują, by 
rozpatrzyć możliwości odstą­

pienia od reglamentacji nie­
których artykułów spożyw­
czych, zwłaszcza zbożowych i 
masła oraz przeanalizować 
przy tym możliwe skutki spo 
łeczne różnych wariantów ta­
kich decyzji. Założenia CPR 
nie stwarzają szansy na ogra­
niczenie w przyszłym roku re 
gl amen tac ji. nie widać też ta­

mioty z drewna: Andrzej 
Aleksandrowicz — galanterię, 
a Wojciech Kaczmarek (wszy 
scy z Poznania), Bronisław 
Szychowski ze Swarzędza i, 
Grzegora Urban z Wronek —' 
meble.

Regionalny Związek Spół­
dzielni Inwalidów reprezento­
wany będzie w Hanowerze 
przez siedem spółdzielni. Poz­
nańskie zaproponują: „Inpol” 
zabawki, a „Metalowiec” na­
rzędzia do cyklinowania par­
kietów oraz obcinarki do 
zdjęć, „Chemos” z Opalenicy 
wystawi rzutki sportowe, ka- 

Jiski „Pokój* — tornistry, „Sin 
tur” z Turka gobeliny i zabaw 
ki, grodziska „Wielkopolanka” 
— różnego rodzaju torby, a 
„Wiosna Ludów’” z Wrześni — 
latarki.

Z firm polonijnych na hano 
werskiej ekspozycji „Interkul 
poi” i „Servisco” oferować bę 
dą kosmetyki, zaś „Inter-Fra- 
grances” — artykuły spożyw­
cze.

Ofertę wystawców z Pozna 
nia uzupełnią producenci z 
Krakowa. Warszawy i Zakopa 
nego. (maz)

łalności komitetu w latach 
1985—86 oraz zdecydowali o 
niektórych sprawach organi­
zacyjnych związanych z reali­
zacją programu.

Komitet zarządzający pro­
gramem w ciągu 9 lat swoje­
go istnienia ustalił m, in. 
przebieg autostrady oraz ujed­
nolicił jej parametry tech­
niczno - eksploatacyjne. 
Wzdłuż całej tej arterii, ma­
jącej liczyć około 10 tys. km. 
planuje się budowanie według 
podobnych projektów motel' 
stacji obsługi samochodów. U- 
łatwi to korzystnie kidtowcom 
z tej magistrali, która skróci 
znacznie czas przejazdu sa­
mochodów między poszczegól­
nymi państwami.

kiej perspektywy na rok na­
stępny ze względu na słabą 
dynamikę dostaw żywności, 
niewystarczający wzrost do­
staw środków produkcji dla 
rolnictwa i nie dość efektyw 
ne ich wykorzystanie. Jako 
nadmiernie optymistyczny o- 
ceniono zamieszczony w do­
kumencie Komisji Planowania 
obraz spożycia żywności- w 
Polsce. Związkowcy żądają 
jednoznacznego stwierdzenia, 
że nie będzie on przesłanką 
do wprowadzenia polityki ra­
cjonalizacji tj. zmniejszenia 
spożycia.

Przyszły r»k powinien być, 
zdaniem związkowców, rokiem 
znacznego przyspieszenia bu­
downictwa mieszkaniowego. O 
bok produkcji rynkowej i roi 
nictwa ten dział musi uzyskać 
priorytet w rozdziale środków 
i mocy inwestycyjnych. Trze­
ba też zmienić system finan­
sowania budownictwa, który 
powoduje, że prawie nikt nie 
jest zainteresowany obniżką je 
go kosztów.

Założoną na przyszły rok ak 
tywizację zakładowej działal­
ności socjalnej ogranicza m. 
in. niski, liczony od nie pod­
wyższanej od dawna płacy mi 
nimalnej odpis na zakładowy 
fundusz socjalny. Postuluje się 
w związku z tym rewaloryza­
cję tej płacy, (co oznaczałoby 
jednak podwyżkę kilkunastu 

rodzajów świadczeń socjal-

Grupa z Cartageny 
dyskutuje o długach
(PAP) Przedstawiciele jede­

nastu najbardziej zadłużonych 
krajów Ameryki Łacińskiej 
zebrali się 13 bm. w Mar del 
Plata (Argentyna) by omówić 
propozycje, których celem 
jest skłonienie krajów wyso­
ko uprzemysłowionych do wy 
rażenia zgody na przedyskuto­
wanie problemów związanych 
z ogromnym zadłużeniem kra 
jów rozwijających się. W 
spotkaniu uczestniczą mini­
strowie: finansów i gospodar­
ki krajów wchodzących w 
skład tzw. grupy z Cartageny 
— obejmującej 11 państw A- 
meryki Łacińskiej (Argenty­
na, Brazylia, Boliwia, Chile, 
Dominikana, Ekwador, Kolum 
bia, Meksyk, Peru, Urugwaj 
i Wenezuela), na które przy­
pada większa część 350-miliar 
dowego zadłużenia zagranicz­
nego tego regionu. Celem po­

siedzenia jest przede wszy­
stkim opracowanie możliwych 
do przyjęcia warunków spła­
ty długów oraz środków o- 
chrony przed stale podnoszo­
ną przez banki zachodnie sto­
pą procentową.

Spotkanie ministrów poprze 
dziły obrady ekspertów, któ­
rzy 11 i 12 bm. pracowali nad 
formułą kompromisową i przy 
gotowali zalecenia dla ucze­
stników konferencji.

Pierwsze Witaszyce

Ruszyła kampania cukrownicza
(PAP) Rozpoczęła się kam­

panią cukrownicza. Pierwsza 
w kraju przerób buraków 
podjęła 12 września cukrow­
nia Witaszyce w wojewódz­
twie kaliskim. Skup buraków 
cukrowych prowadzi się po­
nadto na Kielecczyźnie, Lu- 
belszczyżnie. oraz w Leszczyń- 
skiem. W najbliższych dniach 
orodukcję cukru rozpoczną 
kolejne fabryki. Będzie to. 158 
kampania w historii polskie­
go cukrownictwa. -

rok 1985
nych). Z uwagi na dekapita­
lizację bazy w^zasowo-sanatp- 
ryjnej związkowej' domagają 
się m. in. dotowania jej z 
budżetu i umożliwienia zakla 
dom korzystania z niskopro­
centowych kredytów banko 

wych na tzw. odtworzeniowe 
inwestycje socjalne.

W sposób marginesowy, w 
opinii związkowców, potrak­
towano w założeniach planu 
zagadnienia związane z dosko­
naleniem instrumentów pośred 
niego oddziaływania na przed 
siębiorstwa, a także rozwią­

zań systemowych sprzyjają­
cych równoważeniu gospodar­
ki. W szczególności przewidy 
wane utrzymanie w 1985 r 
systemu rozdzielnictwa (zamp 
wienia rządowe i programy o 
perącyjne) oddala możliwość 
realizacji pierwotnych ustaleń 
reformy gospodarczej. • '

Związkowcy przestrzegają, 
że w 1985 r. zasadnicze trud­
ności będą udziałem budżetu 
państwa i obywateli, nato­
miast stosunkowo lepszą bę­
dzie sytuacja przedsiębiorstw, 
w tym słabych i nieefektyw­
nych. Łatwość uzyskania dota­
cji i rozciągliwa kategoria ko­
sztów uzasadnionych ułatwia 
ją też przetrwanie wielu mo­
nopolistom przemysłu. Te ten 
dencje, przy niezmienionej 
strukturze przemysłu, w osta­
tecznym rachunku godzą’w 
interesy społeczeństwa. (PAP)

Prowokacje Chin 
na granicy Wietnamu
(PAP) Wietnamska agencja 

Prasowa poinformowała w 
czwartek o nowych prowoka­
cjach wojsk chińskich na gra 
nicy z Wietnamską Republi­
ką Socjalistyczną. Agencja 
stwierdza, że w pierwszej de 
kadzie września oddziały chiń 
skią dziesięciokrotnie wtarg­
nęły na terytorium powiatu 
Yen Minh w prowincji Ha- 
tuen> a artyleria chińska os­
trzelała- teren powiatu VixU" 
yeh w tej samej prowincji. W 
wyniku tych działań strony 
chińskiej, zniszczonych zosta­
ło wielb domów mieszkalnych.

Jak informuje agencja, wie­
tnamskie wojska graniczne 
stawiają zdecydowany opór 
zbrojnym prowokacjom stro­
ny chińskiej.

Podziękowanie
Zarząd Wojewódzki Związ 

ku Bojowników o Wolność 
i Demokrację w Poznaniu 
serdecznie dziękuje wła­
dzom polityczno - admini­
stracyjnym województwa 
i Poznania, zakładom pra­
cy, przedstawicielom LWP 
instytucjom, organizacjom 
społecznym, szkołom i mło­
dzieży za przekazane ży­
czenia z okazji 35 rocznicy 
zjednoczenia ruchu komba 
tanckiego — ZBoWiD.

Powierzchnia zasiewów bu­
raków cukrowych w br. jest 
o 12 000 ha mniejsza od u- 
biegłcrocznych. Stan plantacji 
najlepszy jest w środkowej i 
południowo - wschodniej czę­
ści kraju, stosunkowo gorszy 
zaś na Podlasiu, Dolnym Sla 
sku, Pomorzu Zachodnim i 
Mazowszu.

W czasie tegorocznej kam­
panii trzeba będzie przerobić 
około 15 min ton buraków.

Zapowiadają się dobre 
plony jesieni

Dokończenie ze str 1

skie. Dzięki deszczom rzepak 
ładnie powschodził. Widzieliś 
my dobre plantacje w Zakła­
dzie Doświadczalnym Instytu­
tu Zootechniki w Pawłowicach 
w Leszczyńskiem i Kombma 
cie PGR Ptaszkowo w Poz- 
nańskiem. Plony uzyskane w 
minione żniwa stanowią za­
chętę do uprawy tej rośliny. 
W pawłowickim zakładzie s:ę 
gały 40 kwintali z hektara 
(na plantacjach o obszarze 
160' hektarów). W ptaszkow- 
skim kombinacie, który właś­
nie w minioną środę święto­
wał dożynki, zebrano po 28 
kwintali średnio z 417-hękta- 
rowej plantacji.

Rozpoczynają się w Wielko 
polsce siewy zbóż ozimych, 
głównie jęczmienia ozimego, 
który od lat dobrze zdaje 
egzamin w naszych warun­
kach glebowo-klimatycznych, 
plonując w granicach od 40— 
50 kwintali, a nawet wuęcej. 
W Kaliskiem zasiano już 
3000'hektarów, w Konińskiem 
— 600, w Pilskiem 5000 hekta 
rów. W tym województwie 
odnotowano już początki sie­
wów żyta na ziarno. Sieje się 
powszechnie poplony ozime, 
głównie żyto przeznaczone na 
spasanie inwentarzem wiosną 
i zakiszanie.

Przy kiepskiej pogodzie 
trzeba kontynuować wykopki 
ziemniaków’, bowiem ną sku­
tek porażenia zarazą ziemnia 
czaną łęty pozasychały. W 
obawie, że ziemni alki będą się 
źle przechowywać w kopcach 
propaguje się wśród rolui- 
ków wypróbowaną wiatach po 
przednich metodę parowania i 
zakiszania ziemniaków na pa 
szę dla inwentarza. Na przy- 
Jcład w Kaliskiem planuje się 
uparować około 180 000 ton 
ziemniaków, a więc tyle sa­
mo co przed dwoma laty, gdy 
był w tym województwie do­

Omawiano sprawy inwalidów wojennych
(PAP) Tematem obrad Pre­

zydium Zarządu Głównego 
Związiku Inwalidów Wojen- 
nych PRL 13 bm, w Warsza­
wie były sprawy związane z 
przewidywanymi jesienią "br. 
obchodami 65 rocznicy pow­
stania związku i 40-lecia pra 
cy w służbie dla kraju tej 
drugiej — po ZBoWiD or­
ganizacji kombatanckiej.

W listopadzie br. odbędzie

Wrześniowy „Nurt"
W tekście „Księga chwały pole­

głych Armii Poanań” miesięcznik 
przypomina sylwetki bohatersko 
poległych na po-lu bitwy pięciu 
dowódców jednostek Armii „Poz­
nań”. Równocześnie wyrażony 
jest apel o przysyłanie na adres 
„Nurtu” danych personalnych o 
wszystkich zmarłych bohaterach 
Armii „Pozrnań” dla umiesczenia 
ich biogramów w oWej Księdze 
Chwały.

„Na odsiecz przyrodzie” Jóxe- 
fa Banaszaka to publikacja oma­
wiająca z a angażowanie środowi­
ska poznańskiego w ochronę 
przyrody. Krzysztof Kwaśniewski 
zamieszcza artykuł „Mentalność 
wielkopolska”; Jerzy Fogel w 
tekście „Archeolodzy o Hipolicie 
Cegielskim” omawia sprawę po­
szukiwania prochów tego wiel­
kiego Polaka; Piotr Łuezka roz­
mawia z Jerzym Wisłockim na 
temat „Łaoinnicy — greko — ka-

PoŁnańskie Biuro Prognoz In. 
stytutu Meteorologii 1 Gospodarki 
Wodnej przewiduje dzisiaj za-* 
chmurzenie umiarkowane i duże, 
przelotne opady. Temperatura ma­
ksymalna od 13 do 15, mlmmal-

bry urodzaj. Do dyspozycji roi 
.ników jest tam 260 kolumn 
parnikowych.

W związku z początkiem 
kampanii przetwórczej w cu­
krownictwie (w środę ruszyła 
jako pierwsza w kraju Cu­
krownia w Witaszycach w Ka 
liskiem), rozpoczęto kopanie 
buraków cukrowych. Kolejne 
cukrownie ruszą w najbliż­
szym czasie, od tej soboty w 
Gosławicach w Koninskiem, 
od 17 bm. w Zbiersku w Ka­
liskiem i w Gnieźnie, 18 bm. 
w Środzie, 21 bm. w Szamotu 
łach — wszystkie w Poznań- 
skiem, 24 bm. w Zdunach (Ka 
liskie) i jako ostatnia w Pi zed 
siębiorstwie „Cukrownie Wiel 
ko polskie” - 26 bm. Cukr ów 
■nia w Opalenicy. Do rozpoczę 
cia kampanii cukrowniczej szy 
kują się również fabryki 
Przedsiębiorstwa „Cukrownie 
Leszczyńskie”.

Obydwa przedsiębiorstwa 
przymierzają się do przyjęcia 
podobnej jak w roku ubieg­
łym masy' surowca, choć plo­
ny mogą okazać się niższe, bo 
wiem w tym roku buraki moc 
no wyrosły w liście. Będzie 
więcej paszy, ale być może 
mniej cukru, gdyż już teraz 
cukrowość korzeni jest od 1— 
1,5 procenta niższa od zeszło­
rocznej.

Na polach Wielkopolski 
trwają orki przedsiewne, uprą 
wy gleby. Zbiera się, jeśli to 
jest możliwe, siano z drugie­
go pokosu. Kontynuowany jest 
pokos trzeci na lepiej utrzy­
manych łąkach. W niektórych 
gospodarstwach po raz czwar 
ty sprząta się lucernę, która 
w tym roku udała się nadzwy 
czajnie. Bilans paszowy Wiel 
kopolski już dzisiaj zapowia­
da się dobrze. Jest obfitość 
słomy, pasz objętościowych i 
soczystych, lepsze urodzaje 
ziemniaków. Jest to dobra pro 
gnoza, dla chowu inwentarza, 

(emp)

się m. in. sympozjum popular 
no - naukowe poświęcone dżia 
łaniom podejmowanym przez 
związek w zakresie spraw 
socjalno - bytowych i zdrowo­
tnych środowiska.

Przedyskutowano także — 
podczas posiedzenia plan dzia 
łań w związku z kampanią ze 
brań informacyjnych w oddzia 
łach ZIW PRL.

tolicy — prawosławni” w okre­
sie międzywojennym w Polsce.

Ze spraw sztuki: Alojzy An. 
drzej Łuczak w publikacji „Mło­
dzież a sztuka” omawia poznań­
skie formy edukacji kulturalnej 
młodych; Ewa Piotrowska prowa­
dziła dyskusję o sensie amator­
skiej działalności artystycznej z 
udziałem uczestników Konfron­
tacji Teatrów Szkolnych. ^Nurt” 
zamieszcza też plon konkursu li­
terackiego dla młodzieży pn. „Zie 
lone pióra 84”.

Ponadto drukowana jest proza 
Bogdana Rogatki, Bronisława 
Kijewskiego, Johannesa Mario 
Simmela, wiersze Wojciecha Ka- 
wińskiego (o jego liryce pisze 

także Jan Krzysztof Adamkie­
wicz). Łucja Danielewska konty­
nuuje swoje wspomnienia o 
Kazimierze Iłlakowiczównie, Je­
rzy Utrecht pisze o muzyce 40- 
lecia, a Leszek Werw o Zodiaku 
Heraklesa. (bran) 

na od B do 8 stopni. Wiatr Ma- 
by, zmienny.

(A-18)

Wczoraj o godzinie 17 zanoto­
wano w Kaliszu i Koninie 14, Le­
sznie 15, Pile u i Poznaniu U 
stopni. Ciśnienie wynosiło 748,1 
mm czyli 997 hPa.

Ozsieiszy sarw s nlornccyiny 
opracował Kazimierz Brzezicki
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Buszewko - Dębina Jeszcze można podjąć naukę w szkole

Spółdzielcze miliardy Uczniowski rynek pracy
nie spadają z nieba

Staruszek z małą dziew­
czynką kroczy wolno 
przez spółdzielcze pod­

wórze. Właśnie przywieźli do 
sklepu świeże pieczywo. Dzia­
dek Kajda, gdy rodzina w ro­
bocie, pełni obowiązki zaopa­
trzeniowca. Mimo swojej 
osiemdziesiątki, chce być jesz­
cze użyteczny i potrzebny.

— Zaplanowałem sobie, że 
pożyję 103 lata — oznajmia.

— Dlaczego akurat tyle?
— Bo jedna „mądra” w mło­

dości mi wywróżyła — odpo­
wiada nagabywany. — Albo 
to mi źle się żyje w spółdziel­
ni? Tylko ta emerytura, mog­
łoby być wyższa. Mam stary 
portfel.,,

Stanisław Kajda, współzało­
życiel Rolniczej Spółdzielni 
Produkcyjnej w Dębinie i 
pierwszy jej przewodniczący, 
kierował nią aż do powstania 
1 lutego 1966 roku Rolniczego 
Kombinatu Spółdzielczego 
Buszewko-Dębina, w którego 
skład z początku weszła rów­
nież RSP w Buszewie. Wtedy 
Kajdzie przyznano rentę in­
walidzką, bo pracując od 
wczesnej młodości na mająt­
ku. utracił zdrowie. Wtedy to 
owa renta była dosyć wysoka, 
ale teraz jego sytuacja mate­
rialna w porównaniu z renci­
stami i emerytami, którzy 
obecnie uzyskują te upra- 
menia. jest znacznie gorsza.

—• Zęby to jakoś naszym 
starym spółdzielcom wyrów­
nać, przyznajemy im co mie­
sięczną zapomogę, pamiętamy 
o nich przy podziale dochodu 
— powiada długoletni prze­
wodniczący Zarządu RKŚ Ma­
rian Zawadzki — To przecież 
oni kładli podwaliny pod to. 
co dzisiaj mamy, a większość 
z nich była długo czynna za­
wodowo, pomagali nam nawet 
po przejściu na emeryturę.

Do takich właśnie spółdzie­
lców należy Józef Prętkowski 
z Buszgwka, który po pierw­
szym przewodniczącym Janie 
Kaprykowskim kierował spół­
dzielnią w latach 1954-1966. 
Pamięta dobrze te czasy — 
wtedy Buszewko miało tylko 
370 hektarów i około trzydzie­
stu członków. Gdy powstał 
kombinat, został brygadzistą 

■ polowym, a żona pracowała 
w cielętńiku. Wylicza jak z nut 
te wszystkie obory, chlewnie, 
mieszkania w blokach, które 
budowano za rządów Mariana 
Zawadzkiego.

— Gdy gospodarowaliśmy 
tylko w naszych spółdziel­
niach. niedużych obszarowo, 
to nie było tego rozmachu, 
jaki mamy obecnie w kombi­
nacie. I ziemi nam przybyło 
i ludzi, bo okoliczne spółdziel­
nie -się do nas dołączały. Te­
raz jest ich razem dziewięć w 

kombinacie. Oprócz tych pier­
wszych należą do nas: Lubosi- 
na, Przystanki, Szymanowa, 
Konin, Kikowo, Gnuszyn. A 
cośmy w tym czasie zrobili? 
Wystarczy się rozejrzeć i po­
patrzeć. Toż to wszystko nowe.

I rację ma Józef Prętkowski. 
Gdziekolwiek zajrzeć do gos­
podarstw kombinatu, to obok 
nowocześnie zorganizowanej

bazy produkycjnej: obór,
chlewni, warsztatów, magazy­
nów, przetwórni, masarni,
osiedla bloków spółdzielczych,
gdzieniegdzie tylko odremonto­
wane czworaki, z których
większość dawno już uległa 
rozbiórce.

Właśnie tak jak ten, który 
już świeci gołymi żebrami da­
chu, przy samym wjaździe io 
spółdzielczej wioski Konin. 
W tym rozbieranym domku 
urodziła się i wychowała 
wraz z dziećmi z czterech fol 
warcznych rodzin Maria Ko­
nieczna, przodująca chlewmi- 
strzyni w tamtejszej chlewni. 
Teraz mieszka z rodziną w 
cltefopókojdwym ' bliźniaku z 
ogródkiem. Jej rodzice Michał 
i Maria (matka jeszcze żyje) 
całe swoje życie pracowali w 
konińskim majątku. I Maria 
też od 16 roku. Cała rodzina 
jest zresztą związana obecnie 
ze spółdzielnią. Brat Franci­
szek Maciejewski jest trakto­
rzystą w Koninie, mąż Marian 
pracuje jeszcze końmi, zięć 
Tadeusz Komorowski jest pa­
laczem. Z pracy rąk kupili 
synowi Tomaszowi domek w 
pobliskich- Pniewach, planują 
pobudować drugi dla córki.

— Praca w chlewni nie jest 
łatwa ani przyjemna, ale za to 
dobrze płatna. Mogę nawet do 
czterdziestu tysięcy na mie­
siąc wyciągnąć. Zależy to od 
odchowu prosiąt od macior. 
Narobić się muszę, ale jest z 
tego korzyść. Dzieci to widzą 
i młodsza córka, która, opie­
kuje się wiekową babcią, też 
mi pomaga.

Właśnie te chlewnie, a po­
budowano ich za kadencji 
przewodniczącego Mariana Za­
wadzkiego 39, są dumą kombi­
natu. To z nich właśnie i z 40 
obór dostarcza się 1200 kilo­
gramów mięsa w przeliczeniu 
na jeden hektar użytków rol­
nych, a więc prawie trzykrot­
nie więcej niż z przeciętnie 
dobrych gospodarstw rolnych

Przewodniczący Zawadzki, 
znany rolnik i działacz, długo­
letni radny WRN, nigdy nie po 
mija okazji, aby sobie nie po­
narzekać na niedocenianie pro­
dukcji zwierzęcej w naszej 
gospodarce rolnej. Ciągle tłu­
maczy, że muszą być odpo­
wiednie warunki do chowu, 
zapewniona opłacalność, a wte­
dy nie będzie brakowało mię­
sa. Nie czekając zresztą na 
stworzenie takich warunków 
sami spółdzielcy prowadzą 
własne sklepy w Poznaniu i 
Szamotułach, w których op­
rócz mięsa, sprzedają przetwo­
ry wąrzywno — mięsne. Prze­
twórnia warzywno — mięsna 
przynosi rocznie 1,2 miliarda 
złotych obrotu. Rzeźnia z ma­
sarnią i 10 sklepami detalicz­
nymi sprzeda je za 570 milio­
nów złotych produktów regla­
mentowanych. Jeśli do tego do­
liczyć 380 milionów złotych za 
22 000 ton pasz z własnej su­
szarni zielonek. 400 milionów 

: złotych przerobu 200-osobówej 
grupy fachowców budowla­
nych. którzy wykonują — op­
rócz prac w kombinacie — ro­
boty zlecone w bliższej 
i dalszej okolicy, 40 mi­
lionów złotych za wypro­
dukowany we własnej gorzel­
ni spirytus i 100 milionów zło­
tych rocznie obrotów gastrono- 
miczńo-hotelarskich — to jest 
to duży zastrzyk gotówki dla 
RKS, mającego obroty roczne

Dokończenie na str. 4.

MARIA POLCYNOWA

Z roku na rok historia się 
powtarza. Limity przy­
jęć do szkół ponadpod­

stawowych ustala się zgodnie 
z potrzebami gospodarczymi 
województwa* a młodzież — 
absolwenci klas ósmych — 
wybiera przyszłe miejsca na­
uki według własnego klucza 
Chciałoby sie powiedzieć, że 
na przekór logice, bo jeżeli 
sporządza się bilans kadr i na 
tej podstawie preferuje w da­
nym roku szkolnym te a nie 
inne zawody, to wniosek na­
suwa sie jeden: trzeba wy­
brać szkole, która uczy spe­
cjalności poszukiwanej na ry­
nku pracy. Uczniowie, jak 
wynika z praktyki, kierują się 
własnym rozeznaniem rynku 
oracy i chyba źle na tym nie 
wychodzą, bo gdyby nie znaj­
dowali pracy po ukończeniu 
wybranej szkoły, to, by ro< 
po roku nie tłoczyli się do niej 
A od paru lat wybierają *e 
same szkoły i zawody. Dj> 
się zaobserwować dążenie do 
zdobycia zawodu dobrze płat­
nego w możliwie najkrótszym 
czasie.

W Poznańskim spada zain­
teresowanie nauka' w techni­
kach. nie mówiąc o liceach 
ogólnokształącyćh dla pracu­
jących. Gdy jeszcze nie tak 
dawno liczba chętnych prze­
wyższała liczbę miejsc, to tego 
roku latem- tuż przed egza­
minami wstępnymi, okazało 
sie. że młodzież nie wykazała 
chęci ,uczenia się w ponad 
dwudziestu specjalnościach w 
technikach. Do tych niepopu­
larnych kierunków należą 
m.in. enregetyka cieplna, geo­
dezja; budowa dróg i mostów 
kolejowych, technologia ma­
szyn. obróbka skrawaniem, 
modelarz, odlewnik. Ale od 
lat niezmiennie zaintereso­
waniem i to ogromnym cie­
szą się poznańskie Te-ćhnikum 
Łączności i Technikum Samo­
chodowe. W pierwszym r- do 
klasy o specjalności radiowo- 
telewizyjnej startowało ośmiu 
chętnych na jedno miejsce. W 
Technikum Samochodowym 
tłok jest każdego roku. Wszy­
stkie zawody mające związek- 
z pojazadami samochodowymi 
są w cenie. Podobnie jak nie­
które specjalności z zakresu 
elektronicznej i elektrycznej 
automatyki przemysłowej, a 
lakże zawody z branży ga­
stronomicznej. odzieżowej, 
spożywczej, handlowej. Tych 
atrakcyjnych, w pojęciu mło­
dzieży zawodów, których moż­

(PAP) 14 bm. rusza cukro­
wnia Gosławice,, w woj. ko­
nińskim, która będzie miała 
do przerobu w okresie całej 
kampanii ponad 200 000 ton 
buraków.

Dla usprawnienia dostaw i 
odbioru surowca zawarto z 

na nauczyć się w technikach 
jest około piętnaście Wś.ód 
tych piętnastu jeden fach cie­
szy się niebywałym zainte­
resowaniem — to złotm< — 
jubiler. Do jednej k'asv pier­
wszej chciało chodzić aż ty­
siąc uczniów.

Nie przyjęły tylu uczniów, 
a właściwie uczennic, ile pla­
nowały. szkoły medyczne 
Licea zawodowe od momentu 
ich powstania nie cieszyły sie 
zainteresowaniem uczniów i 
tak pozostało. Jedynie te 
uczące krawiectwa i gastro­
nomii zostały dostrzeżone.

Wśród szkół oolicealnvch 
młodzieżowy rynek też kieru­
je się własnym rozeznaniem. 
Nauczanie początkowe, fizjo­
terapia- urządzanie lasu — 
te specjalności, są oblężone 
odwrotnie niż na przykład na­
uczanie przedszkolne, anali­
tyka medyczna, pielęgniarstwo.

W policealnych szkołach 
być może przybędzie jeszcze 
słuchaczy. Wakacje sie koń­
czą. a ci. którym nie udało się 
zdobyć indeksu, jeszcze sie 
wahają co robić przed nastę­
pnym startem na uczelnię. 
Odwiedzają Kuratorium Oś­
wiaty i Wychowania i przepy­
tują o wolne miejsca nauki.

Teraz, kiedy aspiracje mło­
dzieży często ograniczała się 
do szybkiego zdobycia intrat­
nego zawodu, renesans prze­
żywają zasadnicze szkoły za­
wodowe. ale o określonym 
profilu, na przykład dające 
zawmd krawca- kucharza, kel­
nera. cukiernika, mechanika 
pojazdów samochodowych, 
sprzedawcy. Ewenementem 
jest nabór uczniów aż do pięt­
nastu oddziałów klasy pierw­
szej w Zespole Szkół Budow­
lanych im. L. Waryńskiego w 
Poznaniu. W Kuratorium Oś­
wiaty i Wychowania chwalą 
dyrekcję Zespołu Szkół Budo­
wlanych za .umiejętne rekla­
mowanie własnej szkoły, czyli 
za właściwą preorientację za­
wodowa i opiekę nad uczniem, 
czego nie można powiedzieć o 
innych.

W Poznańskiem jest znaczne 
zapotrzebowanie na fachow­
ców w branży metalowej, a 
młodzież nie kwapi sie do wy­
boru nauki w tej specjalności. 
Wicekurator Zygmunt Sob- 
czyński twierdzi, że nic się 
nie zmieni w tym zakresie, 
jeżeli zakłady pracy nie na- 
wiążą bardzej bezpośredniego 
kontaktu ze szkołami, nie za­
poznają potencjalnych kandy­

plantatorami umowy termino­
we, przygotowano odpowied-

Cukier z Konińskiego
nią liczbę sprzętu rozładunko­
wego, składowiska i oświet­

datów na pracowników z 
produkcją.

Preorientacja zawodowa, 
prowadzona orzeł ąauczyciełi 
w szkołach, odkąd przestała 
być zajęciem płatnym- też po­
zostawia wiele do życzenia.

— Wyobrażenia o niektó­
rych zawodach nie pokrywają 
się z rzeczywistością i dlate­
go tak ważne są wycieczki 
młodzieży choćby do Fabryki 
Łożysk Tocznych. Niech na 
własne oczy zobaczy, że i tam 
praca może być czysta, lekka, 
nawet dla dziewcząt odpowie­
dnia — mówi wicekurator.

Zapewne, chociaż nie prze­
ceniałabym roli preorientacji 
zawodowej. O wyborze przy­
szłego zawodu decydują prze­
de wszystkim rodzice, a potem 
dzieci. Kryterium podstawo­
wym jest to. czy zawód jest 
dobrze płatny. Zespół Szkół 
Budowlanych w Poznaniu po 
zyskał uczniów do deficyto­
wych na ogół zawodów mu­
rarza. malarza czy stolarza 
również dlatego, że oferuje 
darmowe miejsce w interna­
cie. całodzienne wyżywienie 
za 50 zł. stypendium i 2 250 
zł miesięcznie za pracę w pier 
wszym roku nauki.

W Poznańskiem dla ponad 
13 700 absolwentów klas ós­
mych przygotowano 14 300 
miejsc w szkołach ponadpod­
stawowych. Starczyłoby więc 
miejsca dla każdego eożnia, 
ale nie każdy absolwent szko­
ły podstawowej ma ochotę 
uczyć się dalej. Niepokojące, 
że liczba tych, którzy nie chca 
zdobyć konkretnego zawodu, 
nie maleje. Rośnie też liczba 
ty^h- którzy nie chca się 
uczyć w szkole młodzieżowej, 
lecz dla pracujących.

W szkołach rozpoczął się 
nowy rok nauki, lekcje odby­
wają się już dwa tygodnie, 
lecz wszędzie tam, gdzie jesz­
cze są miejsca, mają szansę 
na naukę ci, którzy dotąd nie 
zdecydowali o wyborze przy­
szłego zawodu. Szkoły dla pra 
cujących matą prawo przyj­
mować uczniów do piątego ty 
Rodnia nauki. Jest więc to os­
tatnia szansa dla niezdecydo­
wanych. Informacji udziela 
Kuratorium Oświaty i Wy­
chowania w Poznaniu, aL Sta- 
Hngradzka tel. 222-092 oraz 
Gabinet Preorientacji 1 Po­
radnictwa Zawodowego przy 
ul. Nowowiejskiego w Poz­
naniu, tel. 568-33.

BARBARA 
GRZEGO R ZEWS K A

lenie — w godzinach wieczor­
nych prowadzony będzie od­
biór w warunkach zbliżonych 
jak w ciągu dnia.

Rozruch cukrowni nastapi 
przy zapasie buraków na 3 

doby — przerób dobowy wy­
niesie około 2 000 ton.

Ruch na Warcie w przeszłości był znacznie bar dziej ożywiony, aniżeli obecnie. Często zdarza­
ło się nawet, że „berllnki" (tak nazywano barki rzeczne) musiały czekać na wolne miejsce przy 
nadbrzeżu, by móc wyładować przywieziony Wa rło z daleka towar i zabrać ładunek z Pozna­
nia Obrazuje to fotografia, wykonana w 1906 ro ku, na której — oprócz prawie „korka" no rze- 

„. widoczny jest XVIIl-wieczny spichrz Wów czos, a tokże w okresie międzywojennym, każ­
da liczącą się w Poznaniu firma posiadało przy Wielkich Garbarach (łąk się niegdyś nazywa­
ły Garbary), lub przy ul. Szyperskiej albo Plaskc wej swe magazyny, potentaci zaś zajmowali bu- 
dynkl lub choćby pomieszczenia nadbrzeżne w rejonie portu rzecznego. Znakomicie ułatwiało 
to i octanioło opętacie transportowe. A Warta była spławna i najchętniej t niej właśnie korzy­
stano przy przewozach.

Po II wojnie światowej nastąpiło przeobrażenie biegu Warty I skierowanie Jej obecnym kory­
tem, „awansowanym" do miana głównego. Sta re, jak to można zobaczyć podczas spaceru w 
rejonie Chwaliszewa, częściowo zostało zosypa ne, a jego fragment przekształcono w prawdzi­
wy port rzeczny z nową zabudową, z magazyna mi, ale już bez starych, malowniczych spichrzów 
i dobudówek. Uregulowane I wyłożone płytami brzegi koryta rzecznego też straciły na uroku. 
Taki jest koszt unowocześniania i technizacji, W mniejszym jednak stopniu Warta wykorzysty­
wana bywa jako szlak przewozowy, mimo że pr zecież pływanie po niej barek jest tak samo ła­
nie, jak było niegdyś... (zk)

Reprodukcja zdjęcia z albumu Magdaleny Warkeczewsklej „Dawny Poznań’’ i współczesna foto­
grafia — R. Świątkowski.
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(PAP) Przemawiając na fo­
rum Parlamentu Zachodnio­
europejskiego (EWG) w Stras 
burgu, obecny przewodniczą­
cy Rady Ministerialnej wspól­
noty, irlandzki minister spTaw 
zagranicznych, Peter Barry- 
stwierdził, iż katastrofą z po­
litycznego i psychologicznego 
punktu widzenia byłoby nie­
dotrzymanie planowanego na 
1 stycznia 1986 r. przyjęcia 
do EWG Hiszpanii i Portuga­
lii.

Polityk irlandzki poinfor­
mował, iż istnieją jeszcze pe­
wne niewielkie wprawdzie 
szanse, iż rozmowy na temat 
warunków przyjęcia obu 
państw do wspólnoty zakoń­
czą się — jak przewidywano 
— 30 września br. Przyznał,

Spółdzielcze miliardy 
nie spadają z nieba

Dokończenie ze str. 3 
w granicach czterech miliar­
dów złotych. Na takie się 
przynajmniej zanosi w roku 
bieżącym, gdyż klasyczna pro­
dukcja połowa jest bardzo 
udana.
' —• Plony mamy średnio po 
50 kwintali czterech zbóż. Rze 
paku po 42 kwintale z hekta­
ra — powiada Jan Nowakow­
ski — kierownik gospodars­
twa Przystanki — Lubosina. 
Jest.to średnia dla całego kom­
binatu, choć ziemie mamy róż­
ne — trzy czwarte czwartej i 
piątej klasy.

Gdy nie bardzo wierzę w te 
informacje, zwłaszcza o rze­
paku, przynoszą z księgowości 
rozliczenie z „PZZ”. Faktycz­
nie, nie ma pomyłki.

— Rzepak był jak nigdy — 
mówi Marian Zawadzki. — A 
sprowadzona z Węgier pszeni­
ca wydała nawet po 70 kwin­
tali z hektara. Okazała się lep­

(PAP) W ramach obchodów 
40 rocznicy inwazji wojsk 
alianckich w Normandii, bur­
mistrz Argentan, w pobliżu 
Falaise, gdzie wyjątkowym 
męstwem wyróżniła się pol­
ska dywizja pancerna gen 
Maczka, zorganizował między 
narodowe spotkanie wetera­
nów, Orkiestra wojskowa ode 
grała kolejno hymny'narodo­
we USA i Kanady, ą także 
Francji, lecz na Mazurka Dą­
browskiego Polacy czekali na­
daremnie — jak zauważył re­
porter ..Frankfurter Allge- 
maine Zeitung” — mimo że 
ich wkład zbrojny był tu de­
cydujący.

Również główny mówca uro 
czystości, generał francuskich 
spadochroniarzy, Massu „chwa 
lii przede wszystkim jednost­
ki kanadyjskie i francuskie,

Managua „solą w oku" R. Reagana
(PAP) Ambasador USA przy 

ONZ, pani Jeane Kirkpatrick 
potwierdziła ponownie, iż 
rząd amerykański zamierza 
kontynuować również w przy 
szłości agresywne poczynania 
wobec sandinowskiej Nikara­
gui.

Rozmowy Watykan - Nikaragua
(PAP) Zakończyły się w Wą 

tykanie rozmowy między de­
legacją władz nikaraguań- 
skich i przedstawicielami Wa­
tykanu na temat aktualnego, 
■napiętego stanu stosunków 
między Kościołem i państwem 
w Nikaragui oraz stosunków 
nikaraguańsko - watykań­
skich.

Dinozaury żyją nadal?
(PAP) Afrykański biolog 

Marcelin Aniania został upeł­
nomocniony przez rząd Ludo­
wej Republiki Kongo do prze 
prowadzenia badań związa­
nych z licznymi doniesienia­
mi o pojawieniu sie zwierzę­
cia podobnego do dinozaura. 
Ma to być istota nieco więk­
sza od słonia żyjąca w płyt­
kim, błotnistym zbiorniku 
wodnym Telle, 800 km na pół­
noc od Bra zza willę.

M. Aniana twierdzi, że sam

Winne sq oliwki i wino

Nadal trudności z przyjęciem 
Hiszpanii i Portugalii do EWG

iż winę za obecną zwlokę w 
rokowaniach ponosi Rada Mi 
nisterialna EWG, która nie 
może jak dotąd zażegnać spo­
rów finansowych, wynikają­
cych przede wszystkim z ol­
brzymiej produkcji oliwek i 
wina przez Hiszpanię i Portu 
galię. Peter Barry określił ro­
kowania z Madrytem i Lizbo­
ną jako nadzwyczaj trudne 
W następnym tygodniu Rada 
Ministerialna EWG podejmie 

sza niż z Francji. Tamta plo­
nowała w ubiegłym roku po 
47 kwintali, to już nie interes 
dla nas.

A tymczasem wielu rolni­
ków marzy o takich właśnie 
plonach. W RKS Buszewku — 
Dębinie szuka się odmian'naj­
wydajniejszych, najbardziej 
przydatnych dla tutejszych 
warunków glebowo-klimatycz­
nych. Słynna była historia z 
lucejną, sprowadzoną specjal­
nie aż znad Morza Azowskie- 
go. Ten • dar rządu ZSRR 
sprawdza się właśnie na po­
lach spółdzielczych. Jeśli 
się ' dobrze przyjmie, bę­
dzie uprawiana nadal. A 
kontakty zadzierzgnięte w 
ramach wzajemnej wymiany 
doświadczeń przydają się w 
gospodarowaniu kombinatu, 
noszącego imię Przyjaźni Pol­
sko—Radzieckiej.

— Przewodniczący Zawadz­
ki by nie ścierpiał, gdyby go ,

Nie odegrano nawet hymnu

Francuzi znowu zapomnieli 
o męstwie Polaków pod Falaise

chociaż te ostatnie w bitwie 
pod Falaise nie odegrały pra­
wie żadnej roli, bo oszczędza­
no je» by mogły wkroczyć do 
Paryża. Massu wyróżnił rów­
nież walkę Niemców. O Po­
lakach wzmiankował tylko 
półsłówkiem”.

Fakty dostrzeżone przez 
„Frankfurter Allgemeine” są 
tak jednoznaczne, że nie wy­
magają komentarza. Podobnie 
jak ujawniony ostatnio w roz 
mowie telewizyjnej z wdową

Potwierdziła ona> iż w przy 
padku ponownego wyboru Ro 
nalda Reagana na stanowisko 
prezydenta Stanów Zjednoczo 
nych. Waszyngton będzie na­
dal okazywał pomoc nikara- 
guańskim siłom kontrrewolu­
cyjnym.

We wspólnym komunikacie 
z rozmów, które trwały od mi 
nionego czwartku- stwierdzo­
no. iż prowadzone one były w 
atmosferze szczerości. Ich ce­
lem — głosi dokument — by­
ło znalezienie sposobów uczy­
nienia obecnej sytuacji mnie.i 
poważną.

widział tajemnicze zwierzę 
Penetrował on jezioro przez 
trzy dni. Mieszkańcy poblis­
kiej wioski pomogli mu od­
naleźć w odległości 200—300 
metrów od brzegu dziwną is 
totę koloru brunatnego. Nau-r 
kowiec przypuszcza, że, nale­
ży ona do gatunku dinozau­
rów. zwanych zauropodami — 
o długim tułowiu, cienkiej 
szyi i maleńkiej głowie. Zwie 
rzę było w polu widzenia 
przez około 20 minut.

znowu intensywne rozmowy 
na ten temat.

Tymczasem w Madrycie 
szef dyplomacji hiszpańskiej. 
Fernando Moran, który po­
wrócił z posiedzenia szefów 
dyplomacji EWG w Dublinie, 
wyraził opinię, iż rokowania 
w sprawie przyjęcia Hiszpa­
nii do EWG nie skończą się 
wcześniej- niż w pierwszych 
miesiącach przyszłego roku 

ktoś w okolicy miał nas wy­
przedzić w plonach czy w cho- 
1016 inwentarza. Goni ludzi 
robotą, u niego żaden leń dłu­
go miejsca nie zagrzeje. Ale 
jest sprawiedliwy i dobrze za 
pracę płaci. Dniówkę dosta­
liśmy zaliczkowo po 700 zło­
tych, zapowiada się wyższa 
Do tego jeszcze dodatkowe 
świadczenia, dla emerytów i 
rencistów bezpłatne mieszka­
nia. To się liczy. Nasze dzieci 
pracujące w kombinacie nie 
muszą się martwić o jutro, 
nawet w tak trudnych jak o- 
statnio czasach.

W tej opinii emerytowanego 
brygadzisty polowego Walen­
tego Budycha z Dębiny, któ­
ry szczegółowo wyliczał mi 
dorobek spółdzielców na przy­
kładzie własnej rodziny, jest 
zawarta największa pochwała 
dla rzetelnej pracy, zapobie­
gliwości i nowoczesnego spo­
sobu gospodarowania, w RKS 
Buszewko — Dębina blisko od 
dwudziestu lat. Ich trud jest 
doceniany i właśnie jutro ta 
wzorowa placówka 'socjalis­
tycznej gospodarki zostanie 
uhonorowana Orderem : Sztan­
daru Pracy II klasy.

MARIA POLCYNOWA 

po generale Sosnkowskim 
fakt, iż'Anglicy nie chcieli po 
chować na cmentarzu wojsko 
wym poległych w bitwie o 
Anglię polskich lotników. Mo­
żna tylko żywić nadzieję- że 
te i podobne afronty. jakich 
nie szczędzono Polakom pod­
czas obchodów 40 rocznicy lą 
dowania w Normandii, staną 
się przysłowiowym kubłem zi­
mnej wody, dla tych, którzy 
patrzą niezmiennie na Za­
chód z zachwytem czy podzi­
wem.

Kongres USA zbada 
dochody G. Ferraro
(PAP) Komisja do spraw 

Moralności Izby Reprezentan­
tów Kongresu USA podjęła 
jednogłośnie decyzję o prze­
prowadzeniu pa r 1 a me n ta r n eg o 
dochodzenia na temat naru­
szenia przez Geraldine Ferra­
ro przepisów prawa podatko­
wego. Z żądaniem takim wy­
stąpiła organizacja Washing­
ton Legał Foundation.

Kandydat demokratów na 
prezydenta Walter Mondale 
wyraził przekonanie, iż komi­
sja oczyści ostatecznie panią 
Ferraro. ubiegającą się o 
urząd wiceprezydenta z wszel 
kich zarzutów w tej kwestii 
Ze swej strony Geraldine Fer 
raro zgłosiła gotowość współ­
pracy z komisją podczas do­
chodzenia. Podkreśliła, iż jak 
żaden inny polityk ubiegający 
się o stanowisko w Białym 
Domu- ujawniła szczegółowo 
swoje prywatne sprawy finan 
sowę.

W sierpniu br. zarzucono 
Geraldine Ferraro. iż w la­
tach 1979—1983, będąc człon­
kiem Kongresu USA, u- 
krywała faktyczne dochody 
rodziny przed urzędem poda­
tkowym. Ferraro odrzuciła 
wówczas te oskarżenia, wyra- 
żając jednocześnie nadzieję 
iż po złożonych wyjaśnieniach, 
sprawa zostanie zakończona.

W ONZ poparcie dla 
radzieckiej propozycji
(PAP) Propozycje Związku 

Radzieckiego w sprawie za­
warcia porozumienia o niesto­
sowaniu siły w stosunkach 
między na r odo wyc h zys kują 
szerokie poparcie w Organi­
zacji Narodów Zjednoczonych. 
W opublikowanych w nowo­
jorskiej siedzibie ONZ odpo­
wiedziach rządów wielu 
państw.' złożonych na prośbę 
sekretarza generalnego ONZ 
d wyrażenie stanowisk w spra 
wie stworzenia trwalyóh gwa 
rancji bezpieczeństwa dla 
wszystkich narodów, stwier­
dza się. iż radzieckie propo­
zycje mogą stanowić podsta­
wę dla osiągnięcia ważnych 
międzynarodowych porozu­
mień.

Kto będzie rządził 
w Andhra Pradesz

(PAP) Premier stanu And­
hra Pradesz, Bhaskara Rao 
oświadczył, że głosowanie w 
parlamencie stanowym zosta­
ło odłożone. Jego przeciwnik 
— były premier Rama Rao 
przybył do stolicy stanu, Haj 
darabadu wraz ze 163 zwolen 
nikami w parlamencie, aby 
uzyskać poparcie większości 
295-osobowego parlamentu i 
odzyskać stanowisko premie­
ra stanowego.

Do Hajdarabadu przybył 
minister spraw wewnętrznych 
Indii, m. jn. K. Wali. Obser­
watorzy komentują ten fakt 
zamiarem Indiry Gandhi wpro 
wadzenia bezpośrednich rzą­
dów prezydenckich w Andhra 
Pradesz.

Kto wygra wyścig 
do Białego Domu?

(PAP) Amerykański dzien­
nik „USA Today” opubliko­
wał w czwartkowym wy­
daniu wyniki sondażu opinii 
publicznej na temat szans wy 
borczych kandydatów partii 
demokratycznej i republikań­
skiej w listopadowych wybo­
rach prezydenckich w USA.

Z sondażu wynika, iż Ro­
nald Reagan nadal jest głów­
nym faworytem w wyścigu do 
Białego Domu. Gdyby wybo­
ry odbyły się dzisiaj, kandy­
dat republikanów uzyskałby 
57 proc, głosów zaś demokra­
tów 35 proc. Tuż przed kon­
wencją partii republikańskiej 
w Dallas, w ub. miesiącu, 
sondaż przeprowadzony przez 
ten sam dziennik wykazywał 
18-punktową przewagę Reaga 
na nad Mondalem.

Narada szefów 
agencji prasowych

(PAP) W stolicy Mongolii 
odbyła się kolejna narada sze­
fów agencji informacyjnych i 
prasowych krajów socjalistycz 
nych oraz wielu państw roz­
wijających się o orientacji so­
cjalistycznej. Z Polski repre­
zentowane były PAP, CAF i 
IrAerpres.

Ma na sumieniu 
co najmniej 175 osób
(PAP) Grasował wrzdłuż i 

wszerz Stanów Zjednoczo­
nych. w Kalifornii, Teksasie 
Marylandzie, Luizjanie- Ar 
kansąsie i Florydzie. Zamor­
dował co najmniej 175 osób, 
głównie młode kobiety, które 
najpierw gwałcił. Najmłodsza 
jego ofiara liczyła zaledwie 4 
lata. Rejonem, w którym dzia 
lał najchętniej, była Kalifor­
nia, gdzie dokonał w sumie 
— jak się podejrzewa — 67 
morderstw.

Henry Lee Lucas, 48 lat 
skazany został łącznie na ka­
rę śmierci plus podwójną ka­
rę dożywotniego więzienia i 
75 lat pozbawienia wolność: 
za trzy morderstwa w Teksa­
sie, za które był sądzony oso­
bno.

Wypowiedź C. Pilichcwskiego V

Rząd H. Kohla realizuje 
doktryną rewizjonistyczną

(PAP) Społeczeństwo polskie 
jest zaniepokojone i oburzone 
ożywianiem i to przez oficjal­
nych przedstawicieli rządu 
RFN najbardziej niebezpiecz­
nych i skrajnych haseł rewi­
zjonistycznych. Zmierzają one 
jawnie — co stwierdzono m. 
in. w oświadczeniu rzecznika 
rządu PRL — do podważania, 
pokojowego ładu w Europie i 
godzą bezpośrednio w żywot­
ne .interesy narodu polskiego, 
O skomentowanie tych tenden 
cji w polityce chadeckiego rzą 
du RFN dziennikarz PAP zwró 
cił się do wybitnego znawcy 
stosunków polsko-niemieckich 
— prof. dr. Czesława Pilichow 
skiego — dyrektora Głównej 
Komisji Badania Zbrodni Hi­
tlerowskich w Polsce — In­
stytutu Pamięci Narodowej.

Udział kanclerza RFN, Hel­
muta Kohla, i wygłoszenie 
przez tegoż kanclerza przemó­
wienia w imieniu rządu RFN 
na wiecu tzw. „Dnia stron oj­
czystych” odwetowców zacho- 
dnioniemieckich w Brunszwi- 
ku potwierdziły, że fundamen­
tem oficjalnej’ polityki RFN 
jest rewizjonistyczna i anty­
polska doktryna państwowa. 
W tym aspekcie polityka kan 
clerza RFN, H. Kohla, w sto­
sunku do Polski i innych 
państw Europy wschodniej jest 
kontynuacją wypracowanej 
przez Adenauera oraz jego e- 

' pigonów: Erharda i Kiesinge-

Ochotnicy z Europy zachodniej 
pomogą gospodarce Kuby

(PAP) Na Kubę przybyła 
278-osobowa grupa ochotni­
ków z 12 krajów'Europy za­
chodniej, którzy w ramach 
pomocy udzielanej Kubie prze 
pracują miesiąc w budownic­
twie i rolnictwie, Do grupy 
dołączy jeszcze 58 osób.

Pr zeds ta wic i el K ubańs k i ego 
Instytutu Przyjaźni z Zagra­
nicą Ricardo Rodriguez, któ­
ry powitał członków brygady 
powiedział, że jest to najlicz­
niejsza od 1959 r. grupa ja­
ka przybyła na. wyspę w ce­
lu udzielenia jej pomocy.

Tajemnica 
naturalnego

(PAP) Zła jakość obrazu te 
lewizyjnego i brak prasy — 
oto dwa główne powody nad­
miernego przyrostu natural­
nego w odległych górskich rejo

Konsolidacja ekipy M. Thatcher
(PAP) Premier Margaret 

Thatcher dokonała kolejnej 
konsolidacji swojej ekipy. Jak 
twierdzi opozycja, obecnie nie 
ma już w rządzie brytyjskim 
ani jednego krytyka pani pre 
mi er.

Bezpośrednim powodem 
zmian w gabinecie była rezy 
gnacja ministra d/s Irlandii 
Płn.; Jamesa Priora. Weteran 
brytyjskiej polityki i ostatni 
przedstawiciel „miękkich” w 
twardolinijnej ekipie M. 
Thatcher wycofał się z dzia­
łalności politycznej na szcze­
blu centralnym i poszedł do 
pracy w biznesie. Po odejściu 
ostatniego „mięczaka” gabinet 
ma jednolitą ■ konstrukcję: są 
w nim politycy, którzy swoje 
kariery zawdzięczają wyłącz­
nie pani Thatcher, podzielają 
jej zapatrywania polityczne, i 
linię taktyczną. Zdaniem nie

Próba porwania samolotu w Iranie
(PAP) Teherański dziennik 

„Republika Islamska” pisze w 
numerze czwartkowym, że w 
środę udaremniono porwanie 

ra państwowej doktryny rewi 
zjonistycznej RFN.

O ile dzisiaj powołuję się — 
związku z przemówieniem kan 
clerza H. Kohla w Brunszwi- 
kd — . na „białą księgę” 
CDU/CSU z 1977 r., która go­
dziła wówczas w ogólny kli­
mat odprężenia politycznego i 
w normalizację stosunków 
PRL z RFN, to czynię to dla 
tego, aby wskazać j całą mo­
cą że zachodnioniemiecka pra 
wica. kierowana przez 
CDU/CSU, nigdy nie pogodziła 
się z duchem i literą układu 
Polska-RFN o podstawach 
normalizacji wzajemnych sto­
sunków z dnia 7 grudnia 1970 
r.

W tej sytuacji jestem zda­
nia, że można potraktować tył 
ko jako kamuflaż polityczny 
oświadczenia tych polityków 
zachodnioniemieckich. i wice­
kanclerza RFN, H. D. Gen­
schera, które mówią o tym, 
że „pacta sunt servanda” — 
układy obowiązujące w stosun 
.kach PRL — RFN, że stoją 
oni na gruncie układu o pod­
stawach normalizacji stosun­
ków RFN z Polską, że nawet 
pragną oni nadać im „nową 
i lepszą jakość”. Są to dekla* 
racje bez pokrycia, natomiast 
istota polityki RFN wobec Po[ 
ski przejawia się w kursie re 
wizjonizmu historycznego, ge­
ograficznego i politycznego, re 
alizowanego przez rząd w RFN.

Kubańska agencja prasowa 
Prensa Latina informuje, że 
poza pracą w budownictwie i 
rolnictwie brygada odwiedzi 
ośrodki produkcyjne- kultu­
ralne, wypoczynkowe oraz 
miejsca historyczne.

Rzecznik grupy, Fidel Soler 
Cervera powiedział, że człon­
kowie brygady podkreślają so 
lidarność z Kubą i wyrażają 
potępienie dla gróźb agresji 
na kraj ze strony rządu ame­
rykańskiego.

przyrostu
na Tajwanie
nach Tajwanu. Zły odbiór te­
lewizyjny sprawia, że ludzie 
wcześnie idą do łóżka, a brak 
prasy uniemożliwia im zapo­
znanie sie z wytycznymi na 
temat planowania rodziny.

tylko opozycji, w tej ekipie 
nie ma wybitnych talentów i 
indywidualności.
, Stanowisko Priora zajął do 
dotychczasowy wiceminister 
spraw wewnętrznych, Gotuglas 
Hurd zawodowy dyplomata i 
autor kilku książek sensacyj- 
no-politycznych.

Z innych ważniejszych no­
minacji zwraca uwagę awans 
Davida Younga, który nie 
pełnił żadnej funkcji rządo­
wej, mianowany został człon 
kiem gabinetu bez leki i o- 
trzyma tytuł lordM-ski. Do 
rangi członka gabinetu, awan­
sował także dotychczasowy mi 
nister sztuki, lord Gowrie, 
który został kanclerzem Księ­
stwa Lancaster (tytularna 
funkcja ministra do zadań do­
raźnych), zatrzymując resort 
sztuki.

irańskiego samolotu, który le­
ciał z Teheranu do Szirazu. 
Samolot wylądował w Lsfaha- 
nie, gdzie 4 porywacze zosta­
li aresztowani.
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EKONOMIA NA CO DZIEŃ
XII zjazd neurologów

Zapobiec inflacji
jednym z najważniejszych zadań — o konieczności za­

trzymania inflacji, a przynajmniej zmniejszenia jej skutków. 
Przyjrzyjmy się blżej temu pojęciu ekonomicznemu, które wy­
wodzi się z łacińskiego słowa inflare, co znaczy nadęć, wy- 
^mac. Najczęściej stosowana definicja inflacji pochodzi od 
J. M. Keynesa i głosi ona, że o inflacji można mówić dopie- 
ro wtedy, gdy: „Wzrost popytu efektywnego, przejawia się 
poprzez wzrost kosztu jednostkowego, zwyżkę cen".

Warto tutaj od razu dodać, że łagodny wzrost cen w wa­
runkach pełnego zatrudnienia jest zjawiskiem normalnym i 
nie powinien być określany mianem inflacji. Terminem tym 
powinno się określać jedynie sytuacje gwałtownego wzro­
stu płac i cen. Występuje to też przeważnie wtedy, gdy w 
obiegu znajduje się zbyt dużo pieniędzy w porównaniu do 
dóbr, jakie można za nie nabyć. Jest to sytuacja bardzo zbli­
żona do, tej, którą obserwujemy w Polsce od kitka lot. W 
obiegu pojawia się więcej pieniędzy niż towarów, które moż­
na by za nie nabyć. Cięgle jeszcze wzrost płac wyprzedza 
wzrost wydajności pracy, produkcji ogólnie mówięc. Dowo­
dem tego — dane statystyczne z ostatnich miesięcy.

Pomału zjawisko zaczyna być opanowywane i chyba już 
nie grozi nam niebezpieczeństwo hyperinflacji, czyli takiej 
gdy wzrost cen nie jest następstwem zwiększających się 
kosztów produkcji, lecz wynikiem zabiegów producentów, 
obserwujących słały wzrost dochodów ludności i powstawa­
nie tzw. luki inflacyjnej.

Zmniejszanie inflacji to jedno z głównych zadań postawio­
nych przed gospodarką na rok przyszły. W planie roku 
1985 przyjęto preferencje dla takich działań, które to nieko­
rzystne zjawisko — zarówńo dla gospodarki jak i dla posz­
czególnych rodzin — powinny ograniczać.

M.P.

(PAP) 13 bm. rozpoczął -V 
Szczecinie trzydniowe obrady 
XII Zjazd Polskiego Towa­
rzystwa Neurologicznego, od­
bywający się z udziałem oko 
lo 800 neurologów z kraju 
oraz ponad 30 gości z zagra­
nicy, w tym wielu uczonych 
światowej sławy. Na szczeciń­
skie obrady odbywające się w 
50-lecie Polskiego Towarzys­
twa Neurologicznego przybył 
m. in. prof. Richard L. Ma- 
sland z Nowego Jorku, prze-

wodniczący Światowej Fede­
racji Neurologii.

Tematyka zjazdu koncen­
truje się m. in. wokół dio- 
blemów — dotyczących postę­
pów w diagnostyce i terapii 
chorób układu nerwowego 
chorób z pogranicza neurolo­
gii, komputerowej tomografii 
postępów w diagnostyce i tera­
pii chorób układu krążema 
mózgowego, postępów w dia­
gnostyce i terapii chorób ukłd 
du nerwowego u dzieci, za­
gadnień bólu.

Kamienice wiele zyskały

Choć wolno postępuje renowacja zabytkowych kamienic w śród­
mieściu Gniezna, to jednak pierwszy etap związanych z tym 
prac niedawno zakończono. Niektóre budynki w centrum sporo 

zyskały dzięki konserwatorom.
Fot. „Głos” — R. Królak

Polska pokonała Finlandię 2:0

Nareszcie oczekiwane zwycięstwo
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PROGRAM I

8 10 — Przysposobienie obron 
ne;

9.00 — Wokół nas, ki. 1-2 — 
Pierwszy dzwonek;

9 41.1 _ Film dia 2 zmiany; 
„Odwieczny zew” (2) — 
radziecki film histor.-oby- 
c za jo wy;

10.50 — DT — Wiadomości;
1100 — Domowe przedszkole;
12.50 — Wokół nas kl. 1-2 — 

Pierwszy dzwonek;
15,0.5 — W szkole i w domu;
15.50 — NURT — „Czas i 

przestrzeń” — na lekcjach 
historii;

16.25 — DT — Wiadomości;
16.30 — „Tylko dla orląt”;
16.55 — „Piątek z Pankra­

cym”;
17.20 — DT — Wiadomości;
17.30 — 20 lat minęło: „Ka­

prysy Łazarza” film TP;
18.20 — Seans filmowy;
18.50 — „O żywieniu”;
19.00 — Dobranoc:
19.10 — ..PZU informuje” — 

ca eń i woda;
19 30 — Dziennik;
20.30 — Monitor rządowy;
20.30 — „Odwieczny zew” (2) 

__ radziecki serial obycza­
jowy, reż. Władimir Kra­
snopolski ;

21,40 — DT — Komentarze;
2155 — „Żniwa 84”;
22,00 — Studio sport;
22.40 — 20 lat minęło —

„Córka. albo syn” —
film TP. reż. Radosław 
Piwowarski;

2350_ DT — Wiadomości;

PROGRAM II

17.30 — Oferty nauki;
18.00 — „Poza ziemią”;
18.30 — „Teleskop”;
19,00 _ Kibic doskonały:^
19.20 — Przeboje „Dwójki”;
19.30 — Dziennjk;
20.00 — Pogubione w życiu 

— reportaż filmowy;
20.15 — Złote płyty zes.połu

2 + 1” — program roz-
rv wkoWy:

21.15 - DT — Wydarzenia — 
telefon „Dwójki ; „

21.30 — „Galerie świata — 
Muzeum Rosyjskie w Le- 
ningradzie (2) — j-Malar- 
ktwo dawnej Rosji” radź, 
film, dok.;

22.00 _  jpowieści o miłości:

- „Gabriela” — film lab. 
prod. NRD;

■ 23.05 — Rozmowy intymne — 
„Skąd się biorą dzieci” 
(I);

23.35 — Studio IX Festiwalu 
Polskich Filmów Fabular­
nych — Gdańsk 84;

23.45 — DT — Wiadomości.

Sobota 15 IX
PROGRAM I

8.25 — Program dnia;
8.30 — „Tydzień na d^alce”;
9.00 — „Sobótka” oraz film 

produkcji hiszpańskiej 
„Niebieskie lato” — „Sprę 
żynowiec”;

10.30 — DT — Wiadomości;
10.35.— Historia dramatu pol­

skiego — Jerzy Lutowski 
„Ostry dyżur” reż. An­
drzej Łapicki wyk. Ewa 
Wiśniewska, Andrzej Ła­
picki, Władysław Hańcza;

11.30 — Zwyczaje i obrzędy 
— Sianokosy w Kościelis­
ku;

12.05 — „Hobby” — „Bagnety 
i szaple”;

12.35 — MZ polski rodem” — 
magazyn polonijny;

13.05 — Poradnik rolniczy — 
klub producentów zbóż;

13.35 — „Hana i przyjaciele” 
— program rozrywkowy 
TV CSRS;

14 .05 — „Twierdza Modlin” — 
wojskowy program doku­
mentalny;

14 .35 — „Podróże bez biletu” 
Krasnojarsk — radziecki 
film dokument.;

15 .00 — DT — Wiadomości;
15 .05 — Telewizyjna lista prze 

bojów;
15.30 — „W świece ciszy” — 

program dla niesłyszą- 
cych;

16.00 — „Parada oszustów” (4) 
— „Ładny gips” — reż. 
Grzegorz Lasota wyst.; 
Piotr Fronczewski, Broni­
sław Pawlik;

17.00 — Studio sport;
18.10 — Losowanie Diż''.o 

Lotka;
18.20 — ..Pegaz”;
19.00 — Dobranoc:
19,10 — „Z kamerą wśród 

zwierząt”;
1’9.30 — Dziennik;
20 .00 — „Słona róża” polsko 

czechosłowacki film fa­
bularny reż Janusz Ma­
jewski;

21 25 — Program publicystycz 
ny:

21 .50 — ..Na żywo” — pro-
gram publicystyczny;

22,25 — Recital Krystyny 
Prońko;

22.50 — Wiadomości sporto­
we;

23.20 — Kino nocne „Upio> 
na namiętność” — horror 
prod. angielskiej;

PROGRAM II

11.20 — NURT — Młodość, 
dojrzałość, starość;

11.50 — NURT — Psychologo 
wie — wychowawcom —. 
kierowanie w szkole;

12.50 — DT — Wiadomości;
13.00 — Filharmonia „dwój­

ki"
13.50 — „5-10-15” — program 

dla dzieci i młodzieży;
15.00 — ...  a jeśli w Kryni- 

nicy”
15.20 — Roman Nitrybitt;
15.35 — Krynicka oferta’,
16 .05 — Wideoteka;
16.30 — Rodem z Muszyny;
16.45 — Sądecka Cepelia;
17 .00 — Gorąca linia — ex- 

press reporterów;
17.45 — Wielkie pustynię — 

Pustynia Tamerlana;
18.30 — Spotkania z kulturą;
19.00 — Na antenie dwójki — 

x propozycje najciekawszych 
, programów;

19.15 — Kret — film animo­
wany;

19.30 — Dziennik;
20.00 — Koncert gwiazd — fe 

stiwa; J. Kiepury;
20.55 — Z babcinej szafy;
21.10 — Pobocza sportu:
21.30 — DT — Wiadomości;
21.35 — Impresja muzyczna;
21.40 — Tydzień w polityce;
21.50 — „Marco Polo”:
23.10 — „Legenda Nikifora”;
23,30 — „Krynickie wody ży­

cia;
23.45 — Studio IX Festiwalu 

Polskich Filmów Fabular­
nych — Gdańsk 84;

Niedziela 16 IX
PROGRAM I

7.25 — „W naszej rodzinie” 
—wszechnica rodziny wiej 
skiej;

7.45 — Alarm przeciwpożaro­
wy trwa;

7.55 — „Po gospodarsku” — 
magazyn spraw wiejskich-;

8.15 — „tydzień” — maga 
zyn rolniczy;

9.00 — Teleranek oraz fiim 
— , Ja w sprawie szcze­
bli”;

10.30 — DT — wiadomości;
10.35 — „Wielkie miasta świa 

ta” — „Wiedeń” — fran­
cuski film dokum.;

11.30 — „Na krawędzi słowa” 
— przegląd humanistycz­
ny; /

12.00 — „Siedem anten”;
12.55 — Teatr dla dzieci;
13.40 — Telewizyjny koncert 

życzeń;
14.25 — „Cudów nie ma” — 

rep.;
15.00 — DT — Wiadomości;
15.05 — Krajobraz Polski — 

Na Kujawach;
15.25 — „Poróż nad morze” 

— film TP;

16.20 — „Antena”;
17.00 — Centralne dożynki 

84;
19.00 — Wieczorynka;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Z lat minionych” (3);
20.30 — „Kaskader” — kome­

dia kryminalna prod. fran 
cu skiej — reż. Marcelo 
Boldt, wyst. Giną Lollo­
brigida, Robert Viharo i 
inni;

22.00 — DT — wiadomości;
22.10 — Przegląd , międzyna 

rodowy;
22.30 — Sportowa niedziela;
22.50 — „Przybliżenie” — im 

presja poetycko - muzy­
czna wyst. Leszek Dłu­
gosz.

PROGRAM II

10.00 — „Kaskader” (film dla 
niesłyszących);

11.30 — „Żołnierskie drogi” 
— wojskowy program do 

kumentalny;

NIEDZIELA W „DWÓJCE”

12.05 — „Kwadrans z hejna­
łem — Wierzynek;

12.20 — DT — Wiadomości;
12.25— „Czas dla zdrowia”;
13.15 — Gorąca Linia — „Fal­

start” — reportaż o rejsie 
H. Jaskuły;

13.40 — „Cudowny świat Wał 
ta Disneya” — „Justin 
Morgan miał konia có się 
zowie” (2);

14.30 — „Wmnetou” — „Po­
jedynki”;

15.20 — „Moja muzyka”;
15.50 — „Jutro poniedziałek”
16.20 — Kalejdoskop filmowy 

— „Kinp-Oko” — filmy 
dokumentalne o Warsza­
wie;

17.10 — „Cervantes”;
18.05 — „Grabieże kpltury”;
18.35 — Szkoła a społeczeń­

stwo, program publ.;
18.55 — Wywiady Ireny Dzie 

dzic;
19.25 — Wystąpienie ambasa­

dora Meksyku;
19.30 — Dziennik;
20.00— Studio sport;

-21.00 — X Międzynarodowe 
Biennale Plakatu — repor 
taż z Zachęty;

21.30 — Sensacje XX wieku 
— „Walczcie do końca”;

22.00 — „Z pamiętnika szalo 
nej gospodyni”: •

22.15 — DT — Wiadomości;
22.20 — „Szpital na peryfe­

riach” (8).
23.15 — Studio IX Festiwalu 

Polskich Filmów Fabular­
nych — Gdańsk 84.

(o-pl)

Zo zmiany w programie — 
■edakeja nie odpowiada

(PAP) W środę na Stadionie 
Olimpijskim w Helsinkach ro­
zegrany został międzypaństwo 
wy, towarzyski mecz piłkarski 
— Finlandia — Polska Druży 
ny rozpoczęły w składach;

FINLANDIA: Huttuncn — Peko- 
nen, Kymaelaelnen, Kuropaeus, 
Petaejae, Turunen, Houteonen, 
Dahllund, Lipponen (od 88 min) 
Rantancn, Hjelm, Valvee (od 68 
min) Utralnen.

POLSKA: Kazimierski — Kubie 
kl, Żmuda, Adamiec, Wdowezyk 
(od 71 min ) Karaś Ostrowski, 
Buncol Matysik — Kusto, (od 55 
min.) Pałasz, Dziekanowski, Smo 
larek (od 79 min.) Tarasiewicz.

Reprezentacja Polski poko­
nała narodową drużynę Fin­
landii 2:0 (1:0). Bramki strze­
lili: Dariusz Dziekanowski w 
32 min. i Andrzej Pałasz w 
62 min. Sędziował Rolf Hau- 
gen (Norwegia).

,,To było chyba 'najlepsze 
spotkanie naszej reprezentacji 
od dwóch lat — powiedział na 
wstępie rozmowy telefonicznej 
z redakcją sportową PAP — 
trener Antoni Piechniczek. 
Polski zespół zaprezentował 
dojrzały futbol, przewyższał 
gospodarzy pod każdym pra­
wie względem i sądząc po sy­
tuacjach podbramkowych 
mógł wygrać jeszcze wyżej. 
Pierwsza bramka padła po 
akcji Smolarek — Kusto — 
Buncol. Ten pierwszy celnie 
dośrodkową!, Buncol piłkę 
przepuścił, a nadbiegający 
Dziekanowski ze stoickim 
spokojem, plasoWa-nym strza­
łem w róg nie dał szans bram 
karzpwi Olli Huttunenowi. 
Drugą bramkę Finowie straci 
li w zamieszaniu podbramko­
wym. Po strzale Smolarka Tlił 
ka odbiła się od obrońcy, do- 
padł jej Andrzej Pałasz było 
2:0. Do końca spotkania nasi 
piłkarze kontrolowali grę.

Jestem zadowolony z posła 
wy wszystkich formacji. Bez­
błędnie grał Władysław Żmu 
da, udany występ zanotował 
w obronie Dariusz Wdowczyk. 
Barfizo aktywny był Włodzi­
mierz Smolarek w ataku, zaś 
Marek KuMo też wykazał spo 
ro walorów, chociaż po grze 
piłkarza Beveren znać było 
przerwę spowodowaną kontu 
zją. Z oceną jego przydatności 
do drużyny narodowej należy 
się jeszcze wstrzymać. Doko­
nałem trzech zmian. Pierwsza 
Kusto na Pałasza — była za­
planowana. PgYem wycofa­
łem Wdowczyka, który grał 
z urazem. Zastąpił go na le­
wej obronie Ostrowski, za 
którego do drugiej linii wpro 
wadziłem Karasia. Pod koniec 
meczu wycofałem Smolarka, 
by dać szansę gry Tarasiewi­
czowi. Jestem bardzo zadowo­
lony z postawy całej druży­
ny i z tęgo zwycięstwa, które 
było nam bardzo potrzebne, 
także z psychologicznych 
względów. W czwartek wraca 
my do kraju”.

Trener Finlandii Martii ru- 
usele wyróżni! wśród Pola­
ków' szczególnie Władysława 
Zmudę, którego grę ocenił 
bardzo wysoko.

Eliminacje MS-86
Niefortunnie rozpoczęli swój 

start w eliminacjach Mi­
strzostw Świata — 86 piłka­
rze ZSRR. W środę przegra­
li oni w Dublinie z Irlandią 
0:1 (0:0), tracąc bramkę w 65 
min. po strzale lana Walsha. 
Widzów 28 tys.

Islandia — Walia 1:0 (0:0) 
Szwecja — Portugalia 0:1 (0:0)

Mecze towarzyskie
RFN — Argentyna 1:3 (0:2) 
Anglia — NRD 1:0 (0:0) 
Dania — Austria 3:1 (1:0)

Podnoszenie ciężarów

Grad rekordów świata 
na Zawodach Przyjaźni

W bardzo silnej konkuren­
cji rozpoczęły się wczoraj w 
Warnie Zawody Przyjaźni w 
podnoszeniu ciężarów. Na .liś­
cie starto-wej znajduje się 25 
rekordzistów, świata, 5 mis- 
tr”ów olimpijskich i 20 mis­
trzów świata.

Nic więc dziwnego, że już 
wczoraj w wadze 56 kg odbył 
się pasjonujący pojedynek, któ 
rego wynikiem były 3 rekordy

świata. Wpierw w rwaniu Su- 
lejmanow (Bułgaria) uzyskał 
132,5 kg (wynik lepszy od wła 
snego rekordu o kilogram), a 
następnie Mirzojan (ZSRR) w 

czwartej pozakonkursowej pró­
bie wyrwał 133 kg. W podrzu­
cie lepszym okazał się także 
Sulejmanow zaliczając 165 kg. 
W pozakonkursowej, czwartej 
próbie zawodnik ten podrzucił 
170,5 kg poprawiając swój re 
kord świata o 0,5 kg.

Słabo spisali sZ‘ wczoraj Po 
lacy. Piekorz ? Leletko (w naj 
lżejszej wadz4) trzykrotnie nie 
utrzymali, w rwaniu ciężaru 
105 kg. który to już wlelokró 
tnie zaliczali, (o-pl)

Kary dla lekkoatletów
(PAP) Sporo niejasności 

wzbudziły ostatnie starty nie­
których naszych lekkoatletów, 
a zwłaszcza Władysława Ko­
zakiewicza i Anny Włodar­
czyk. Jak dowiaduje się dzień 
nikarz PAP, Komisja Dyscy­
pliny j Wyróżnień xPZLA 
zakończyła postępowanie dy­
scyplinarne i postanowiła na­
łożyć na Władysława Koza­
kiewicza 6-miesięczną dyskwa­
lifikację (od 30 sierpnia-, br. do 
28 lutego 1985 r.) za staHy w 
zagranicznych mityngach bez

zgodj’ związku i GKKFiS, Za 
wodnik ma prawo odwołania 
się od tej decyzji do zarządu 
PZLA.

Ta sama komisja podjęła 
uchwałę o wszczęciu postępo­
wań; a dyscyplinarnego prze­
ciwko Annie Włodarczyk, rów 
nież za starty w zagranicz­
nych zawodach bez uzyskania 
odpowiedniej zgody. Jednoczę 
śnie na mocy przepisów dy­
scyplinarnych PZLA, została 
ona z dniem 30 sierpnia br. 
zawieszona w prawach zawod­
niczych aż do czasu zakończę 
nia postępowania dyscyplinar­
nego.

W Koninie 
startowali łucznicy

Ponad 20 zawodniczek i zawodni 
ków z całego kraju wzięło udział 
w drugim ogólnopolskim turnieju 
łuczniczym „O Zloty Liść Jesie­
ni — Konin 84”. W wieloboju łucz 
niczym (strzelanie na 70, 60, 50 
i 30 metrów) zwyciężyła wśród ko 
blet M. Wronkowicz (Resovia) — 
1074' pkt. przed koleżanką klubo­
wą J. Rucką — 1030 pkt. 1 repre­
zentantką gospodarzy U. Drze­
wiecką, która zdobywając 1020 
pkt. wypełniła normę FITA. 
Wśród mężczyzn najlepiej strzelał 
A. Dzikowski (Leśnik) — 1082 pkt., 
drugi był R. Humin (Burza) — 
1002 pkt„ a trzeci jego kolega klu 
bowy A. Dąbrowski — 964 pkt.

Po czterech pierwszych zawo­
dniczek i zawodników walczyło o 
główną nagrodę., którą stanowił 
puchar prezydenta Konina. Zwy­
ciężył A. Dzikowski, (les)

Awans koszykarzy
Sukcesem zakończył się os­

tatni występ polskich koszy­
karzy w turnieju eliminacyj­
nym do mistrzostw Europy. 
Nasza. reprezentacja pokonała 
Finlandię 94:30 (48:41) i tym 
samym zapewniła sobie pier­
wsze miejsce w tabeli oraz 
zakwalifikowała się do dru­
giej fazy eliminacji — turnie­
ju w Linkoeping (Szwecja). 
Prócz Polaków aw&nsowały 
Bułgaria, Węgry i Finlandia.

Czechosłowacja, Rumunia, 
Szwecja 4 Belgia będą rywa­
lami polskiej reprezentacji, w 
puli finałowej turnieju kwa­
lifikacyjnego do ME. Właśnie 
fe cztery drużyny zajęły 4 
czołowe miejsca w drugiej ®ra 
pie eliminacyjnej. Pierwsze 
mecze odbędą się już dzisiaj.

(o-pl)
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ZDARZENIE

Nie mając innej możliwości 
wyrażenia swojej wdzięczno­
ści pozwalam sobie, jako sta­
ła czytelniczka „Głosu” 
uprzejmie prosić Szanowną 
Redakcję o wykorzystanie po­
niższej relacji, dotyczącej wy­
jątkowej uczciwości i ludzkie­
go podejścia. 24 sierpnia (pią­
tek) stałam w Poznaniu na 
przystanku tramwajowym 
przy Moście Dworcowym. O 
godz. 9.55 wsiadałam do „7”, 
jadącej w kierunku „Ogrody ’. 
Po postawieniu dużej torby 
do wnętrza wagonu, zostałam 
na przystanku z pozostałymi 
3 pakunkami, z jedną nogą na 
stopniu, ponieważ drzwi się 
zamknęły i tramwaj ruszył 
(za skandaliczny ten postępek 
motorniczy powinien zostać 
ukarany z całą surowością — 
dop. red.)

Nie pomogły krzyki i dzwo­
nienie pasażerów tramwaju. 
Motorniczy ani myślał stanąć. 
Wstrząśnięta i zdesperowana 
biegłam z bagażami za tram­
wajem do ronda Kopernika, 
co 60-letniej kobiecie łatwo 
nie przychodzi. Byłam w po­
łowie drogi, gdy zbliżył się z 
przeciwka młody człowiek i 
wręczając mi moją torbę ze 
słowami: „ma pani swoją tor­
bę” — szybko odszedł. Zde­
nerwowana byłam tak wielce, 
że zdobyłam się tylko na zdaw 
kowe „dziękuję”. Chciałam 
więc tą drogą osobie tej zło­
żyć gorące podziękowanie, 
podkreślając, że zawartość tor­
by stanowiła dla mnie znacz­
ną wartość. (1746)

HALINA S. 
Poznań

Z UZNANIEM!
W codziennym zabieganiu 

spotykamy Się zazwyczaj ze 
znieczulicą i oschłością społe­
czną, a nie z ludzkim odru­
chem. życzliwości, którego tek 
wszyscy oczekujemy. Tą drogą 
za taki odruch bardzo dzięku­
jemy kierowcy autobusu MPK 
linii 121 (nr służb. 963). W 
dniu 19 sierpnia (niedziela) 
około godz. 15 kierowca ten 
— widząc, że nie zdążymy do 
odjazdu autobusu, a byliśmy 
z ciężkim bagażem., sam się 
zatrzymał. Gdy nie zareago­
waliśmy gdyż oddzielał nas 
kawałek drogi (a. nie sądziliś­
my że zatrzymał się specjal­
nie dla ’ nas, bo jest to dość 
niecodzienne zachowanie) za­
trąbił. W ten sam sposób za­
brał ponadto parę innych 
osób. Jeszcze raz pragnę bar­
dzo serdecznie podziękować, 
gdyż nigdy jeszcze nie spotka­
ła mnie tak miła niespodzian­
ka. (1731)

HANNA BUCHE1T
Luboń

niu się w tekst stwierdziłem, 
że w pierwszym albumie za­
mienione są ilustracje dotyczą­
ce kościoła św. Andrzeja w 
Krakowie (nr 9) z kościołem 
św. Idziego w Inowłodzi (nr 
10), oraz ilustracje dotyczące 
świątyni Sybilii z dworem w 
Planowie (nr 71 z 72). W dru­
gim albumie zauważyłem błę­
dy w opisach ilustracji 54, 64 
i jeżeli mnie pamięć nie my­
li — zamku w Kurozwękach 
(nr 27). Tych błędów może 
być więcej, gdyż do zapełnie­
nia. albumu jeszcze sporo bra­
kuje. Dlatego proszę o zamie­
szczenie io waszym popular­
nym w Wielkopolsce dzienni­
ku ostrzeżenia dla młodych 
kolekcjonerów, by przed 
wklejeniem ilustracji spraw­
dzili w encyklopediach bądź 
opracowaniach, dotyczących 
zbieranego tematu, czy fak­
tycznie przedstawiony rysu­
nek odpowiada opisowi. Bez­
krytyczne Wklejenie nie tylko 
zepsuje całość albumu, lecz 
spowoduje (co jest najważ­
niejsze) błąd w kojarzeniu in­
formacji z faktycznym obiek­
tem. (1747)

LECHOSŁAW BRZOSKA 
Słupca

OCHŁODZIĆ... MANDATAMI
Może za Waszym pośredni­

ctwem udałoby się spowodo­
wać, żeby od czasu do czasu 
pojawiali się na naszym pod­
poznańskim osiedlu Baranowo 
„panowie z drogówki” i zim­
nym, prysznicem, mandatów 
ochłodzili niektórych kierow­
ców, Sprawa dotyczy prędkoś­
ci przy wjeżdzie ulicą Prze­
mysława (na wysokości gdzieś 
„Intermotelu”). Postawiono tu, 
znak ograniczający prędkość 
do 30 km/g, z napisem „doty­
czy całego osiedla”. Podobny 
znak umiejscowiony jest przy 
wjeżdzie od strony ul. Szamo­
tulskiej. Kierowcy jednak te­
go nie zauważają jeżdżąc zna­
cznie ponad 30 km/g i powo­
dując, że za nimi tworzy się 
ciemny tuman kurzu. Gdy nie 
pada, jest to dla mieszkańców 
nie do wytrzymania. Nie ży­
czę też nikomu, aby w tym 
czasie, kiedy szybko jedzie 
samochód, czy też motor, 
szedł ulicą.

Nie wiem, kto wpadt na 
„wspaniały” pomysł, aby nie­
równą ulicę nawieźć żużlem 
(to właśnie ten, pył się 
unosi w górę) co i tak nie 
zdało egzaminu, bo znów są 
nierówności.

Tak więc proszę Szanowną 
Redakcję o wstawienie się w 
tej sprawie, by zmuszono kie­
rowców do przestrzegania ok­
reślonej znakiem, drogowym 
szybkości. (1730)

N. Z.
Baranowo k. Poznania

PROSZĘ O OSTRZEŻENIE
Od kilku lat Krajowa 

Agencja Wydawnicza . wydaje 
pod wspólnym hasłem „Album 
dla kolekcjonerów”, monote­
matyczne opracowania róż­
nych tematów. Jest to bardzo 
ciekawie zredagowana, swego 
rodzaju bogato ilustrowana 
encyklopedia. Poszczególne 
ilustracje wydawane są na 
bardzo dobrym papierze, cie­
kawe kolorystycznie z krót­
kim tekstem, dotyczącym kon­
kretnej ilustracji t ogólnym 
opisem wybranej dziedziny. 
Albumy adresowane są przede 
wszystkim do młodzieży i z 
całą pewnością mogą stanowić 
materiał, uzupełniający prog­
ram szkolny. Niestety przy 
tym założeniu od redakcji na­
leży wymagać wyjątkowej 
staranności. Nabyłem dwa al­
bumy, pierwszy „Style w ar­
chitekturze” i drugi „Polskie 
zamki i pałace”. Po wkleje­
niu ilustracji w oznaczone 
miejsca, a następnie zagłębie-

JAK DŁUGO JESZCZE?
„Głos” wielokrotnie pisał na 

temat braku elewacji na blo­
kach osiedla przy ul. Norwida 
w Poznaniu. W 1983 r. otyn­
kowano blok pierwszy przy 
ul. Jeżyckiej i rozpoczęto dru­
gi przy ul. Norwida. Tyn­
kowanie tego drugiego bloku 
z przerwami trwało 1 rok (!). 
Od dwóch miesięcy ustawiono 
rusztowanie przy trzecim blo­
ku i cisza, a dzieci 'mają raj, 
wspinając się po tych kratow­
nicach. Przywieziono dziesiąt­
ki wywrotek piasku do tyn­
kowania. Znaczna część zosta­
ła rozniesiona przez dzieci.

Czy ten piasek nic nie ko­
sztował, że go tak przez tyle 
czasu bez ubezpieczenia przed­
siębiorstwo pozostawiło? Ba­
raki, szopy, znajdujące się 
przy garażach, szpecą cały te­
ren. Czy długo jeszcze będzie 
taki bałagan przy blokach, 
które żyją już 8-my rok? 
(1786)

4. Z.
« Poznań

WYJAŚNIAJĄ TO ZNAKI

W odpowiedzi na list pt. 
„Rozkład w wolne soboty” 
(„Głos” z 3. VIII) Dyrekcjo 
Okręgowa Krajowej PKS u 
Poznaniu uprzejmie wyjaśnia 
że ostatnim autobusem, odjeż­
dżającym z Bolechowa w kie­
runku Poznania w wolne so­
boty, jest autobus PKS relacji 
Chodzież — Poznań, planowy 
odjazd z Bolechowa o godz 
17.28. Informujemy, że autobu. 
sy, 'jadące w wolne soboty 
oznaczone są na rozkładzie 
następująco: trójkątem — au 
tobusy kursujące każdego 
dnia z wyjątkiem świąt Boże­
go Narodzenia, Nowego Roku 
oraz Wielkanocy, literą „Z” — 
autobusy krusujące w dni ro­
bocze i święta, jadące dodat­
kowo w wolne soboty.

Fakt daremnego oczekiwa­
nia skarżącego się pasażera 
na autobus spowodowany zo­
stał niedokładnym odczyta­
niem tablicy rozkładu jazdy, 
na której oprócz czasów od­
jazdów autobusów, znajduje 
się wyjaśnienie, dotyczące oz­
nakowania poszczególnych 
kursów.

mgr T. MNICHOWSKI 
zastępca dyrektora

☆

Krajowa Spółdzielnia Ko­
munikacyjna (w związku ze 
wspomnianym powyżej listem) 
wyjaśnia, że obsługuje w za­
sadzie wszystkie kursy auto­
busowe, podobnie jak w dni 
robocze. Jest zaledwie kilka 
kursów jak do: Napachania, 
Mrowina, Kwilcza, które w 
wolne soboty nie są obsługi­
wane. Mamy oznaczone te 
kursy na tablicach przystan­
kowych, że w wolne soboty 
autobus nie jedzie. W dni ro­
bocze i-wolne soboty ostatni 
nasz autobus wyjeżdża z Bo­
lechowa w kierunku, Poznania 
o godz, 18.01, zatem czytelnik 
spóźnił się na nasz ostatni 
autobus o 29 minut. Po godz. 
18 na tej trasie mamy póź­
niejsze kursy tylko w niedzie­
le i święta. W nowym .rozkła­
dzie jazdy dokładnie oznacza­
my wszystkie kursy, które 
obowiązywać będą w wolne 
soboty. (1445)

KAZIMIERZ KRAUL 
zastępca prezesa

ZAPRZECZA?

Odpowiadając na list pt. 
„Milczenie i nie tylko” 
(„Głos” z 17. Nil) MPK w 
Poznaniu uprzejmie informuje, 
że przeprowadziliśmy wnikli­
we postępowanie wyjaśniają­
ce, rozmawiając m.in, z mo­
torniczym, zatrudnionym w 
naszym przedsiębiorstwie pod 
numerem służbowym 3298, 
który dnia 2. VII w godzinach 
porannych obsługiwał tram­
waj lini nr 16.

Ustaliliśmy, że wagon był ozna­
czony prawidłowo i z tablicy 
kierunkowej jednoznacznie wyni­
kało,- jaką trasa tramwaj poje- 
dzie. Uważamy jednak, że pomi­
mo to zapytany o kierunek 
jazdy motorniczy, winien udzie, 
lić pasażerowi odpowiedniej in­
formacji. Przesłuchany przez nas 
pracownik oświadczył, że żaden 
z pasażerów informacji takiej od 
niego nie żądał. Zaprzeczył po­
nadto. jakohy uniemożliwił on 
pejścrę do wagonu na przystań 
ku prży ul. Fredry dwóm pasa­
żerkom, przedwcześnie zamykając 
drzwi. W złożonym na piśmie 
wyjaśnieniu motorniczy stwier­
dził. te drzwi tramwaju zaczął 
zamykać dopiero po zakończone? 
wymianie pasażerskiej oraz zasy 
gnalizowaniu dzwonkiem zamiaru 
ich zamknięcia. (Zatem autor lis 
tu wszystko, co w nim opisał, po 
prostu sobie zmyślił? — dop. red.)

Pracownikowi temu zwró. 
eiliśmy uwagę na konieczność 
zachowania szczególnej ostroż­
ności podczas dokonywania 
wymiany pasażerskiej na 
przystankach i zamykania 
drzwi dopiero po jej całkowi­
tym zakończeniu oraz upew­
nieniu się, iż nikt z pasaże­
rów nie zamierza już wsiąść 
lub wysiąść z tramwaju.

Ponadto motorniczego pou­
czyliśmy o obowiązkach, wy­
nikających z instrukcji służ­
bowej, która w sposób kate­
goryczny zabrania palenia ty­
toniu w czasie jazdy. Ostrze­
galiśmy go również, . że w 
przypadku powtórzenia ńę 
podobnego zdarzenia, zasto­
sujemy wobec niego sankcje 
dyscyplinarne, przewidziane 
regulaminem, pracy. (1284)

HIERONIM MYSZKA 
dyrektor d.s. pracowniczych

Sprzedaż
Tulipany Apeldorn do pę 
dzenia sprzedam. Tel ;
20-10-90 po 17. 29616g

9 Motoryzacyjne 
Sprzedam Warszaw-ę gói 
nozaworową oraz Nysę 
321. stan dobry Mosina, 
Krasickiego 23, tel 329

29187e i ____
Pilnie sprzedam Fiata i 
125 rocznik 1972, tel. I 
230-125 29613g

mi u n itr r
IHJ UNIZET

Sprzedam Syrenę Bo- 
sto, rok 1981, stan bar­
dzo dobry, tel. Wałcz 
43-03 wieczorem. 4O22g

Używane samochody z 
silnikiem Diesla — pole­
ca Skład Konsygnacyjny 
Gorzów Wlkp. Kobyle- 
górska 98, tel. 224-97 Sa­
mochody wolne od cła 

i podatku. Zapłata w de 
wizach. 2651-K2

& 
4?

* Nieruchomości
Działkę budowlana 1398 
m» w Koziegłowach 
sprzedam Jankowska, Ko­
ziegłowy, Leśna 40

30022g

I >

Dom 2 pokoje kuchnia, 
łazienka, budynek gospo 
dar czy z ogrodem swze- 
dam Mosina Wiejska 5 
godz 16—19 23007g

Sprzedam pół bliźniaka 
w stanie surowym wraz 
z działka 32 ary w Cho­
dzieży Wiadomość: Cho­
dzież, Asnyka 35. 4013$

o

Snrzedam domek jedno­
rodzinny w Pile. Koś­
ciuszki 29 4001g

2 ha ziemi ogrodniczej 
uzbrojonej z budynkiem 
warsztatowym 2 tunele z 

' produkcją, przy granicy 
Poznania sprzedam. Ofer 
ty 30058g Biuro Ogłoszeń 
Skryta 1

CENTRALA TECHNICZNO-HANDLOWA 
PODZ ESPOŁÓ W ELEKTRO NICZNYCH 

Warszawa, ul. Kolejowa 15/17

PODCZAS TRWANIA 

TARGÓW JESIENNYCH 

w Pawilonie nr 4 na terenie

Międzynarodowych Targów Poznańskich 

od dnia 18. 9. 1984 r. do dnia 21. 9. 1984 r. 

PROWADZI SPRZEDAŻ 
podzespołów elektronicznych: 

ELEMENTY PÓŁPRZEWODNIKOWE 
POTENCJOMETRY 
KONDENSATORY 
REZYSTORY 
LAMPY

Sprzedaż detaliczna dla klientów indywidualnych, przed­
siębiorstwa i instytucji za gotówkę i czeki 'w godz. 9—17.

2736-K2

@ Zguby
W dniu 12 września oko 
ło godz 12 zgubiono 
przed budynkiem CLAiO 
przy ul Fortecznej sa- . 
szeike z dokumentami 
(prawo jazdy, dowód re­
jestracyjny etc) oraz pie 

ńiedzmi. Uprzejmego zna : 
lazcę prosi się o kon- • 
takt, tel. 23-11-94.

30139? | 
--------- --- ---------------- — , 

9 Różne
Uwaga! Wy głusz a nie 
drzwi tapicerką, telefon 
22-50-21. 38638 z

Boazerie dowolnej długo 
ści oraz wykładzinę ty- j 
pu kanadyjskiego z róż. j 
nego rodzaju drewna, j 
którą każdy sam przy, 
klei, produkuje Koste­
cki, ceny konkurencyj­
ne. 31-518 Wrocław — 
Wojnów, Sfrachocińska 
23L tel. 48-15-86. 2565-K2 |

Świadkowie zderzenia 9 . 
bm. około godz. 11 Nad ; 
Wierzbakiem, tramwaju i 
Fiatem 125p — taxi pro- ' 
szeni są o zgłoszenie te- ' 
lefon 466-62. 30151g ’

Oddam w dzierżawę stra i 
gan z wyposażeniem. O- i 
ferty 3O148g Biuro Ogło- ' 
szeń Skryta 1.

$ Matrymonialne i
Samotnych za.poznaje i 
Biuuo „Yictbtia”, Pabia i 
nice 1, skrytka 13.

. 2417-K2 ।

Dnia 9 września 1984. roku odeszła od nas 
niespodziewanie nasza serdeczna i niezapom­
niana koleżanka

URSZULA GRZEŚKOWIAK
Żegnając Ją z wielkim żalem. Rodzinie Zmar­

łej wyrazy serdecznego współczucia

składają:
kierownictwo z załogą sklepu 565 

oraz komitet sklepowy
30141g

Dyrektor 
MARII KOPRUCKIEJ 

wyrazy głębokiego współózń? a

z powodu zgonu 
Matki

składają 
współpracownice Przedszkola w Tulcach.

r 29795g

Z żalem zawiadamiamy, że w dniu 10 wrześ­
nia 1984 r. zmarł nagle nasz nieodżałowany, 
wieloletni, ceniony kolega, sumienny i ofiar­
ny pracownik

LUCJAN KUJACZYNSKI
odznaczony Złotą Odznaką ..Zasłużony dla Bu­
downictwa 1 Przemysłu Materiałów Budowla­

nych”

Cześć Jego pamięci!

Żonie i Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 
szczerego współczucia

2656-K3

Dyrekcja, współpracownicy, koleżanki 
i koledzy

Ośrodka Szkolenia Kadr i, Usług Socjalnych 
Rolnictwa i Gospodarki Żywnościowej

w Poznaniu

OKRĘGOWE PRZEDSIĘBIORSTWO 
SUROWCÓW WTÓRNYCH

w Poznaniu, ul. Przemysłowa 45/49

ZATRUDNI ZARAZ
MURARZY
spawaczy - Ślusarzy
MECHANIKÓW - ŚLUSARZY
DEKARZY
PORTIERÓW, prac. transportowo - skupowychPrzedsiębiorstwo zatrudni również absolwentów szkół zawodowych

ZAPEWNIA SIĘ korzystne warunki płacy.'
BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELA ORAZ PRZYJMUJE 
ZGŁOSZENIA DO PRACY:

Sekcja Kadr i Szkolenia Poznań, ul. Przemysłowa 45
tel. 333-901 w. 12 (w okolicy Rynku Wildeckiego)

godz. 7—14.45. 3057.KI

Dnia 11 września 1964 roku zmarła opatrzo­
na Sakramentami św przeżywszy lat 68 na­
sza siostra, kuzynka i ciocia

ś. T' p.
TERESA TUREK

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm. 
o godz. 11.45 na cmentarzu junikowskim.

Siostra z rodziną

2670-U3 '

KOLEDZE
Hieronimowi LIPCZYNSKIEMU |

serdeczne wyrazy współczucia 
z powodu śmierci

M a t k i 
składa ją:

• Zarząd, Rada Sp-ni. POP. Z'w.
i pracownicy g

Spółdzielni Inwalidów ..Chemos” 
w Opalenicy

2545-K2 |

W dniu 11. 9. 1984 r zginął śmiercią tra­
giczną nasz były pracown.k

EDMUND JANKĄ
odznaczony Brązowym Krzyżem Zasługi

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 9 1934 r.
o godz. 15.15 na cmentarzu w Kostrzynie Wlkp

Rodzime Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia

składają:
Samorząd Pracownicy, Dyrekcja

i współpracownicy
Zakładu Naprawczego Mechanizacji Rolnictwa 

W' Kostrzynie Wlkp.
25j5-K3
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LOSY DO NABYCIA W RUCHOMYCH PUNKTACH SPRZEDAŻY

Praca © Nauka 
Mężczyznę db prac gos­
podarczych pół etatu lub 
cały, kobietę do ogrod­
nictwa czas pracy dowol 
ny Swierczewska 3 (ko­
niec Opolskiej). 3O3Mg

Podejmę pracę chałupni­
czą, może być proste szy 
cie. Tel. 22-32-02. 29762g

Panią samotną, starszą 
lub parę emerytów za­
trudnię na stałe do lek 
kich zajęć — dobre wa­
runki. Oferty 2»M2g Biu­
ro Ogłoszeń Skryta 1.

Inżynier 'wykonuje prace 
projektowo - wykreślne. 
tel. 32-61-50. 25279g

Szukam dozoratwa z 
mieszkaniem. Oferjy 
25190g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

Inżynier mechanik, ener­
giczny. solidny. biegle 
angielski, niemiecki, do 
dyspozycji osobowy Die­
sel podejmie dobrze pia 
tna prace. Oferty 25296g 
Biuro Ogłoszeń Skryta 1.

Panienki do sprzedaży lo 
dów oraz ciastek potrze­
bne od zaraz. Zgłoszenia 
Cukiernia A. Dembiński. 
Poznań ul. Czesława 14/13 
w godzinach od 15—18.

25388g

Poszukuje opiekunki do 
2-letniego dziecka, tele­
fon 568-00 po 18. 255H2g

Elektromechanik przvl- 
mie prace od godz. 16. 
tel. 67-97-24 wieczorem. 
___________ 1 25609g
Korepetycje z matematy 
ki. Fryska. Os. Czecha 
96 m. 1. tel. 77-66-03.

2551 Ig

© Kupno
Stare widokówki, listy, z 
obozów, oflagów kupuje. 
Oferty 25099g Biuro Ogło 
szeń. Skryta 1.

Każda ilość stvlonu, dzla 
ninv poliamidowej — je 
dnobrawnych lub żarnie 
nie na wzorzyste. Tele­
fon 401-16, 3ó912g

Wannę nowa 140 cm. zJe 
wozmywak. tel. 20-36-62.

25216g

Kupię 3 silniki od pral­
ki SHL lub Frani, rów­
nież przepalone. Oferty 
25711g Biuro Ogłoszeń 
Skryta 1.

Kupię ciągnik 3011 lub 
Z-25 może bvć do remon 
tu. Marzec Marian Bła­
watków 48 26-061 Załącz 
ków woj. kieleckie.

25705g

Łyżwy stare, przedwojen 
ne. magnetofon kaseto­
wy kupie. Oferty 25145g 
Biuro Ogłoszeń. Skryta 1.

© Sprzedaż
Sprzedam segment Nata­
lia. Oferty z ceną 27320g 
Biuro Ogłoszeń Skryta 1. 

pr

Angorę w atrakcyjnych 
kolorach sprzedam, tel. 
67-13-37 . 29W0g
Sprzedam zloty łańcu­
szek kostkę włoską i bu­
tlę gazową 11 1. Oferty 
z ceną 29805g Biuro O- 
głoszeń Skryta 1.
Futro łapki karakułowe.
Telefon 32-48-52. 295O4g
Sprzedam dywan beż- 
brąz 2.5X3.5, radiomagne­
tofon dwukasetowy Sharp 
tel. 792-626. . 29«14g

Pianino aprzedam. Tele­
fon 22-00-37. 3O157g

Mlni-wieże z kolumnami 
gitarę ..Malwa”. Gostyń­
ska 84. 25048g

Obrączki 583 6 g. telefon
49-31-71. 25112g

Sprzedam maszynę do 
szycia ..Łucznik" 1 ma­
szynę do ścinania trawy 
na benzynę (angielska). 
Psary Polskie 82. 62—300 
Września. 25165g

Okazyjnie atrakcyjny 
błam karakułowy. dwa 
głośniki 30 W. 8 ohm — 
cena państwowa. Osiedle 
Bolesława. Chrobrego 1 
m. 51. 25297K

Fortepian niemiecki krót 
Rl stan b. dobry sprze­
dam. Oferty 25278g Biu­
ro Ogłoszeń. Skryta 1.

Sprzedani spawarkę wi­
rową. kuter masarski, 
maszynkę podnoszenia o- 
czek. Mosina, H. Sawic­
kiej 13. 25251R

Obrączki nróba 583. tele 
fon 33-33-27. 25212R

Zamienię na nralkę au­
tomatyczna telewizor 714p 
nowy lub sprzedam, tel. 
13-08-46. 25184g

Sprzedani nowy Singer- 
Łucznik 834 po cenie rvn 
kowej. Oferty 25340g Blu 
ro Ogłoszeń. Skryta 1.

Sprzedam claenik ogrod I 
niczv K-14 lub marki 1 
Dzik. Wyrozumlalskl Do | 
rninik. Grobla. 62—400 .
Słupca. 25407g

Sprzedani zamrażarkę 
gwarancja oraz dywan 
3X5. tel. 33-11-67. 25509g 

Dachówkę niemiecka fa 
lówkc palona glazurowa 
na. Oferty 25434g Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Sprzedani frezarkę pozio 
tna, pionowa do metalu. 
Kortylewskl. Poznań. O- 
świecimska 42. 25540g

Sprzedam pamięć 16K do 
ZX81. tel. 568-00 po 16.

2556Ig

Sprzedam snooowiazałke 
W-3 1 młocarnie M-7 z 
prasa PS-1A w dobrym 
stanie, Borowczyk, Tar­
gowa Górka gm. Nekla. 

25620g

UWAGA! ABSOLWENCI 
XI LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCEGO!

Komitet Organizacyjny Zjazdu Absolwentów

Sprzedam fotel dentysty 
czny. tel. 22-53-61. 25572g

Karoserie malucha, atan 
dobry. Rogoźno, Prusa 1 
do 16,25423g
Wykładzina ścienna, tel. 
23-16-94.25682g
Okazja! Sprzedam orvgi 
nalne podwozie przvcze 
ny campingowej N-1M 
oraz agregat zamrażarko 
wv 380 V l frytownice 
..Kromet". Poznań, Mvl 
na 54 m. 20.25744g
Sprzedam dwie peleryny 
rybackie, tel. 20-00-31 w 
godz. 7—9. 25433g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
11 września 1984 r. zasnęła w Bogu po długich 
i ciężkich cierpieniach, namaszczona Olejami 
św., przeżywszy lat 78 moja kochana żona, 
nasza mama, teśeiowa, babcia i 'prababcia

ś. t p.
STANISŁAWA NOWAK

z domu Grek

Pogrzeb odbędzie się 15 bm. o godz. 14.30 * 
na cmentarzu parafialnym przy ul. Wojcie­
chowskiego.

W smutku pogrążony
mąż z rodziną

Mikrobus odjedzie z ul. Rakoczego’ o go­
dzinie 13.30.
Prosimy o nieskładanie kondolencjl.
Osiedle Przyjaźni 18 H/78
dawniej Bonin 12 m 6.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
11 września 1984 roku po ciężkich cierpieniach 
opatrzony Sakramentami św. odszedł od nas 
najdroższy 1 nigdy niezapomniany mąż, oj­
ciec, teść, dziadziuś, brat, szwagier i wujek

Ś. + p.
FLORIAN PAWLAK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 15 bm. o 
godz. 14 na omentarziu przy ulicy Wojciechow­
skiego.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Prosimy o nieSkładanle kondolencjl.

Poznań, ul. Michałowska 20 m 2, 
skąd od jadzie autobus o godz. 13.20, 2665-U3

1 głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
9 września 1984 r. zmarł nagle w wieku 39 
lat mój najdroższy mąż, nasz ukochany ta­
tuś, syn, zięć, brat, szwagier i wujek

HENRYK NADZIEJKO
Pogrzeb odbędzie się w dniu 18 września 

1984 r. o godz. 15.05 na cmentarzu komunal­
nym w Juinikowie.

W . smutku pogrążona

żona z córką i synem

Prosimy o nieskładanie kondołencji.

Poznań, ul. Keplera 4 F m 9. 149-B

W dniu 9 września 1984 roku zmarł nama­
szczony Olejami św. przeżywszy lat 5S mój 
najdroższy mat, nasz ukochany ojciec, brat, 
szwagier, teść i dziadek

Ś. + p.
FRANCISZEK RYTLEWSKI

żołnierz AK, powstaniec warszawski

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm. 
o godz. 18.45 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Prosimy o nieskłądanie kondolencji.

Poznań ul. Słoneczna 13a.
Battle — Anglia. 2645-U3 •

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
12 września 1964 roku nagle zmarła namasz­
czona Olejami św.

Ś. + p.
URSZULA CIEŚLIK 

1 domu Pawlak

Msza św. pogrzebowa za duszę Zmarłej od- 
prawiona zostanie w piątek 14 września o go­
dzinie 17 w kościele parafialnym św. Ducha 
w Murowanej Goślinie, po czym pogrzeb na 
miejscowym cmentarzu.

W smutku pogrążeni
mąa z rodziną

Murów a n a Goślina.

Pogrążeni w głębokim żalu zawiadamiamy, 
ż^ w dniu 11 września 1®®4 r. przestało bić 
serduszko naszego kochanego synka, brata, 
wnuczka, bratanka i kuzyna

Ś. + p.
MARCINKA GRZEŚKOWIAKA

Żył lat 5
Pogrzeb odbędzie się w piątek 14 września 

br. o godz. 15 na cmentarzu w Starołęce.
W smutku pogrążona

RODZINA

Poznań,, ul! Skoczowska 19 m 1. 29956g

Dnia 12 września 1984 roku zasnął w Bogu 
opatrzony Sakramentami św. mój ukochany 
mąż, wujek i zięć, przeżywszy lat 53

Ś. t p.
JÓZEF MAJSNER

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 13 bm. • 
godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

Strapiona

żona 1 rodziną

Poznań, ul. Andrzejewskiego 28 m. 5.
2864-U3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
10 września 19®4 r. zmarł nagle w wieku 

76 lat mój kochany mąż, brat, szwagier, wu­
jek i kuzyn, śp.

ŁUCJAN KUJACZYŃSKI
Msza św. pogżebowa odprawiona zostanie w 

sobotę 15 dm. o godz. 14 w kościele MB Czę­
stochowskiej w Naramowicach, po czym po­
grzeb na miejscowym cmentarzu.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Jackowskiego 57 . m 7.
Autobus odjedzie sprzed domu żałoby o go- , 
dżinie 18.30. ■ 30079g

Dnia 11 września 1984 roku zakończyła swo­
je pracowite życie, przeżywszy lat 69 nasza 
kochana żona, matka, teściowa, babcia i pra­
babcia

Ś. + p
ANASTAZJA KRZYŻANIAK

z domu Staniek*

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony
mąż z rodziną

Poznań, Os. Jagiellońskie 5 m 26 . 2666-U3

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
12 września 19JM roku zmarł po długich i 

ciężkich cierpieniach opatrzony Sakramentami 
św. przeżywszy lat 53. śp.

STANISŁAW BOBOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 

września br. o godz. 11.15 na cmentarzu Mi- 
łostowo.

W smutku pogrążona
matka z rodziną

Poznań Świt 35 m 9. A . 3O3O2g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
10 września 1984 roku zmarł opatrzony Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 55 ukochany 
mąż, ojciec, syn i teść *

Ś. + p.
BOLESŁAW PAWLACZYK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 16 bm, e 
godz. 11 na cmentarzu górczyńskim,

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

Poznań, ul. Ściegiennego 51 A m 12. 30071 g

Z głęiMukim żalem zawladamianny, że dnia 
13 września 1984 roku po długich i ciężkich 
cierpieniach opatrzona Sakramentami św. za- 
Rończyła swe pracowite i pełne poświęcenia 
życie moja ukochane żona, nawa najdroższa 
mama, teściowa, babcia i prababcia

Ś. + p.
MATYLDA KUCHARSKA 

żyła lat 71 
a

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 15 bm. 
o godz. 15 na cmentarzu parafialnym w Obor­
nikach.

Msza św. żałobna dnia 16 bm. o godz. 13.30 
w kościele fannym w Obornikach.

W amąMku pogrążona
rodzina

UśCikowo 58.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, te dnia 
12 wrześnie 1984 roku zmarła nagle namaszczo­
na Olejami św. nasza kochana mama, teścio­
wa babcia i prababcia, przeżywszy 80 lat

Ś. + p.
STANISŁAWA STACHOWIAK

z domu Małecka
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm. 

e godz. 12 na Miłosławie.
RODZINA

Poznań,. Os. Bohaterów II Wojny Światowej 50.
2667-U3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
12 września 1984 roku zasnął w Bogu, prze­
żywszy lat 70 mój najdroższy mąż, nasz uko­
chany ojciec, teść l dziadek

» Ś. + p. 
FLORIAN CICHY

Pogrzeb odbędzie »ię w poniedziałek 17 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu MSostowo.

W smutku pogrążona
RODZINA

Ostrów. Poznań. 2669-U3

Pogrążeni w głębokim bólu i żalu zawiada­
miamy, że w dniu 12 września 1984 roku ode­
szła na wieczny spoczynek, przeżywszy lat 81 
nasza droga mama, teściowa, babcia 1 pra­
babci a

ś. T p.
STANISŁAWA SIEJA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm. 
o godz. 9.30 na cmentarzu w JUnikowie,

Córki 1 rodzinami

Poznań, Grobla 3!>a m 4, 
skąd odjedzie autobus ogodz.8.30. 267b-U3

tDniia 11 września 19*4 roku zmarł nagle 
w wieku 87 lat, śp.

WŁADYSŁAW STUDZIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm.

na ementarai1 junikowskim a godz. 12.25.

RODZINA

Poznań, ul. Umińskiego 1«. <0118g

Z głębokim żaiem zawiadamiamy, że dnie 12 
września 1984 roku zasnęła w Bogu nasza 
ukochana siostra, siostrzenica, bratowa, oiocia 
i kuzynka

ś. T p.
ZOFIA GASZCZYŃSKA

z domu Marciniak

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm.
o godz. 13.30 na cmentarzu Mlłostowo.

W smutku pogrążona
RODZINA

2668-U3

Informuje 
że dnia 20 X o godz. 9.00

ODBĘDZIE SIĘ ZJAZD
POŁĄCZONY Z BALEMl

Koszt uczestnictwa w balu wynosi 2.500.— zł. 
Ostateczny termin wpłat upływa 20 IX br. 
Konto: Komitet Rodzicielski „Zjazd” 6SM8- 
11732-132 I O/PKO Poznań. 29196g,pr

•■asaanaaaiasHRBHaaaHBiiBBBaaBBBa

/ KOMUNIKATY
। Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Energetyki 

Cieplnej informuje, że w związku z urucho­
mieniem — po usunięciu awarii — magistrali 
cieplnej na Rondzie Rataje, nastąpi w dniach 
od 16 do 18 września 1984 r.

PRZERWA W DOSTAWIE 
ENERGII CIEPLNA

dla odbiorców zlokalizowanych na Dolnym 
Tarasie Rataj. Za powstałą sytuację przepra­
szamy. 3089-K1
?<>OO<X>OOOOO<XX>C><>OO<>O^O^000^00^Oi

(KOMUNIKAT |

dla Prywatnych Administracji c 
Budynków Mieszkalnych i J 
na terenie m. Poznania <}

URZĄD MIEJSKI W POZNANIU ' 
WYDZIAŁ GOSPODARKI KOMUNALNEJ ’

I MIESZKANIOWEJ ’

przypomina j

— że zgodnie z rozporządzeniem Rady J 
Ministrów z dnia 27 czerwca 1983 r. ’ 
w sprawie czynszów za lokale miesz- 1 
kalne i użytkowe (Dz. U. nr 38 poz. 17'4) '

Z DNIEM 1 PAŹDZIERNIKA 1984 R. J 
wprowadza się U etap ]

PODWYŻKI CZYNSZÓW ’

ZA LOKALE MIESZKALNE ]

W związku z tym administratorzy pry- ] 
watnych domów mieszkalnych w terminie 1 
do dnia 30, 09. 1984 r. zobowiązani są na- 1 
liczyć i doręczyć najemcom mieszkań m- ] 
wiadomienia o nowym wymiarze czynszów. 1

3OÓ2-K1 ]

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy, te w 
dniu 6 września 1984 roku odeszła z naszego 
grona, zmarła w Algierii, nasza eerdecant 
przyjaciółka

». 1 p.
ADELA PORWOŁ
dr filologii romańskiej

Rodzinie Zmarłej składamy wyrazy współ­
czucia. Msza św. za duszę Zmarłej odprawio­
na zostanie w kościele Jana vłanney na Ko­
łaczu w dniu 14 listopada o goda. 1.

Grono Przyjaciół
3O254g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, t« drwa 
8 września 1984 roku zmarła opatrzona Sakra­
mentami św. moja ukochana mama, teściowa 
l babcia przeżywszy lat 95

Ś. + p.
STANISŁAWA CICHOWLAS

z
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 bm>, 

o godz. 14.25 na cmentarzu junikownfcim.

Dyn z rodziną

a®i-u?
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Konińskie

Namiastka turystyki 
bez własnego autokaru

Poznańskie

Nowy prom 
przypłynie na... pożegnanie

Wątpliwe korzyści ma konińskie przedsiębiorstwo Biura 
Turystyki Młodzieżowej ZSMP „Juventur” z organizacyjnej 
podległości oddziałowi wojewódzkiemu w Poznaniu. Brak 
własnej księgowości i kasy walutowej zmusza do częstych 
podróży — w Poznaniu trzeba się rozliczać i pobrać walu­
ty dla wycieczek zagranicznych. Bez własnego środka trans­
portu nie' można też organizować krótkich wyjazdów do 
atrakcyjnych zakątków, kiepskie są również warunki loka­
lowe, a obsada z reguły tylko dwuosobowa; często pracow­
nicy biura do późnych godzin wieczornych rozliczają wy­
cieczki zagraniczne.

Uzyskane w ubiegłym roku obroty wyniosły ponad 23 mi­
liony złotych, a zysk osiągnął prawie dwa miliony. Zostało 
to przez poznańską „centralę” na pewno dobrze ocenione, 
ale niewiele jest tanich propozycji turystycznych i wypo­
czynkowych dla młodzieży. Chodzi szczególnie o tak zwane 
małe formy wypoczynku, jak rajdy, biwaki czy festyny. Z 
obecną ofertą „Juventur” nie jest atrakcyjniejszy ani kon­
kurencyjny wobec innych przedsiębiorstw turystycznych re­
gionu.

Prezydium Zarządu Wojewódzkiego ZSMP wskazało ostat­
nio na niezbędne działania dla poprawy funkcjonowania 
,,Juventuru’’. Po pierwsze — konieczne jest powołanie sa­
modzielnego Wojewódzkiego Biura Turystyki Młodzieżowej, 
co miało się stać już wiosną, ale ciągle są jakieś przeszkody. 
Po drugie — należy poprawić warunki lokalowe, których 
nie zapewnia pokój o powierzchni 12 m kw.;„w parze z tym 
powinna wzrosnąć liczba pracowników. Po tfrzecie — prze­
szkolić należy większą grupę pilotów wycieczek krajowych 
i zagranicznych. Postuluje się również zwolnienie z odpisu 
na Fundusz Aktywizacji Zawodowej funduszu płac kadry 
kolonijnej i obozowej. No i, niezbędne jest posiadanie włas­
nego autokaru, (les)

1 aHzwskie
Nie tylko mechanicy 
zyskali wdzięczność

Z okazji 40-lecia powołania 
Milicji Obywatelskiej r Służ­
by Bezpieczeństwa grupa pra 
cowników obsługi transportu 
Wojewódzkiego Urzędu Spraw 
Wewnętrznych w Lesznie wy­
stąpiła z inicjatywą przepra­
cowania jednej z wolnych so­
bót na rzecz rolnictwa. 8 
września do Slubowa w gmi­
nie Góra zjechali pracownicy 
transportu oraz lekarze poli­
kliniki WUSW.

Utworzono pięć stanowisk 
roboczych —- badania i usta­
wiania świateł, naprawy in­
stalacji elektrycznej, mecha­
niki pojazdowej, ślusarskie i 
tokarskie, w- których obsługę 
sprawowali 13 wykwalifiko­
wanych mechaników —• funk­
cjonariuszy MO. Przez siedem 
godzin naprawiono kilkanaś­
cie ciągników i przyczep, do­
konano przegląda kilkunastu 
samochodów osobowych i jed 
nośladów. Wykonano też sze­
reg napraw sprzętu gospodar­
stwa domowego. W miejsco­
wej' szkole natomiast przyj­
mowali lekarze. Przebadano 
60 uczniów7 oraz 60 dorosłych 
udzielając porad lekarskich 
lub kierując do specjalistów.

Mieszkańcy Slubowa w roz­
mowach z funkcjonariuszami 
MO wielokrotnie podkreśla! 
wdzięczność za tę inicjatywę 
oraz nadzieje, że nie będzie to 
akcja ostatnia. (ar)

Z gorzowskiego 
„Lasu" na eksport

Baza- eksportowa Gorzow­
skiego Przedsiębiorstwa Pro­
dukcji Leśnej „Las”. która 
mieści się w Rzepinie przeży­
wa gorące dni. Właśnie tą 
drogą ekspediowane jest do 
zachodniej Europy, runo leśne 
.zbierane w zachodniej części 
Polski. Kilkuset osobowa za­
łoga bazy wysłała już w tym 
roku do zagranicznych odbior, 
ców 540 ton jagód oraz ponad 
120 ton grzybów — głównie 
kurek, których. > głównym od­
biorcą jest RFN. Dotrzeć one 
tam muszą w świeżym stanie. 
Aby nie dopuścić do zmarno­
wania zebranych.i oczekują­
cych na wysyłkę leśnych' smako 
łyków gorzowski „Las.” zamon 
tował w bazie eksportowej 
komory chłodnicze pozwalają­
ce na przechowanie runa leś­
nego w ilości nawet pięciu 
ton. Pracownicy rzepińskiej 
bazy już teraz mobilizują si­
ły, gdyż następne tygodnie za­
powiadają się bardzo praco­
wicie — spodziewany jest du­
ży urodzaj grzybów. (jż)

Ryszard K, Podólany — Nora 
obchodzi imieniny 12 lutego (1778)

cieki żadnym zmartwieniem

Chlubą Rakoniewic — nie jedyną zresztą, skoro wiele osiągnięć 
złożyło się na zdobycie przez to miasteczko w Poznańskiem na­
grody 40-lecia Polski Ludowej — jest oczyszczalnia ścieków. 
Oddaje nieocenione usługi i sprawia, że ścieki nie stanowią 

żadnego problemu.

Drogowcy bronili się — jak 
często to jest pkreślane 

— rękami i nogami przed ty­
mi nabytkami. Bo cóż mają 
wspólnego promy rzeczne —- 
pytano — z drogownictwem? 
Nie zdołano jednak przekonać 
kogo trzeba i gdzie trzeba, że 
to bardzo sztuczne pc.lączenie, 
więc przewozami rzecmymi. 
zajęły się rejony dróg publicz 
nych. To teraz podobnie iry­
tujące małżeństwo jak Zarżą 
du Dróg i Mostów w Pozna­
niu ze... Schroniskiem ' dla 
Zwierząt.

RDP w Środzie ma obecnie 
pod opieką dwie przeprawy 
promowe. Od lat pod jego szyi 
dem kursują z jednego brzegu 
Warty na-drugi promy we 
wsiach Dębno (gmina Nowe 
Miasto nad Wartą) i Nowa 
Wieś Podgórna (Miłosław). 
Oba przysparzają rejonowi je 
dynie zmartwień i wydatków. 
Wymagają bowiem stałej kon 
serwacji i dbania o stan tech 
niczny całego „wyposażenia” 
przeprawy. Jeśli do wynika­
jących z tego kosztów (co ro 
ku liczonych w setki tysięcy 
złotych.) dodać płace dla prze 
woźników, to przyżna się ra­
cję szefowi średzkiego RDP 
— Kazimierzowi Cichemu, że 
to dosłownie piąte koło u wo­
zu.

Nie ma wprawdzie dyrek­
tor wątpliwości, że przeprawy 
takie muszą istnieć, bo są 
wielkim udogodnieniem dla 
mieszkańców konkretnej oko­
licy, którzy nie muszą nadkła 
dać drogi i zaoszczędzają spo­
ro czasu, lecz niech takłe 
usługi świadczy jednostka ma 
,iąca cokolwiek wspólnego z 
wodą, z żeglugą. Ot, choćby ta 
ki armator śródlądowy jak na 
przykład obsługująca Wielko- 
polskę „Żegluga Bydgoska”.

Takie sugestie obecnie nie 

są bynajmniej pozbawione 
szans urzeczywistnienia. Wresz 
cle albo dopiero — powiedzą 
niektórzy. Bliska uregulowa­
nia staje się sprawa promów, 
nie tylko zawiadywanych 
przez średzki rejon. Stosowne 
decyzje o powierzeniu tej 
działalności innym jednostkom 
zawierać będzie ustawa!„Pra 
wo o drogach publicznych”, 
której pierwsze czytanie już 
się w Sejmie odbyło. Wszystko 
więc wskazuje, że promy przej 
mie żegluga rzeczna. Że naj­
prawdopodobniej najbliższy 
Dzień Transportowca i Dro­
gowca (tradycyjnie w maju) 
średzcy drogowcy obchodzić 
będą „uwolnieni” od działal­
ności promowej.

Na pożegnanie jednak spra­
wią zapewne miłą niespodzian 
kę korzystającym z przepra­
wy w Nowej Wsi Podgórnej. 
Dla niej powiem zamówiono 
nowy prom, jako że dotych­
czas eksploatowanemu kończy 
się okres” używalności i prze­
stanie odpowiadać wymaga­
niom technicznym. Zlecenie 
na budowę następcy przyjęła 
Rzeczna Stocznia Remontowa 
w Płocku. Kiedy nowy prom 
gotowy będzie do odbioru — 
jeszcze nie wiadomo (praw­
dopodobnie nastąpi to za oko­
ło rok), natomiast wiadomo, 
że skonstruuje się większy od 
dotychczas tam pływającego; 
zamówiony jest taki o wypór 
ności 12 ton, podczas gdy obec 
ny w Nowej Wsi Podgórnej 
„dźwiga” tylko 8.

Mieszkańcy obu wymienio­
nych miejscowości mogą za­
tem być spokojni, że nadal bę 
dą mogli korzystać z przepraw 
promowych. Tyle, 'że za ich 
funkcjonowanie odpowiadać 
będzie kto inny — lepiej przy 
gotowany do takich przewo­
zów, (bop)

Piskie

Każdego dnia modna odzież 
z 1500 metrów tkanin

O sukcesie może' mówić 
Złotowska Spółdzielnia Kra­
wiecka „Odzież”, która na 
Jarmarku Dominikańskim w 
Gdańsku w przeglądzie nowo 
ści rynkowych uzyskała brą­
zowy’ medal za swoje wyro­
by. W większości dotyczy to 
ubiorów dżinsowych na które 
190-osobowa, w większości ko­
bieca załoga zamienia co­
dziennie 150(1 metrów tkaniny. 
Szyje się spodnie, bluzy tury­
styczne oraz spódnice.

W pierwszych sześciu mie­
siącach tego roku „Odzież” u- 
szyła 192.339 tych ubiorów 
kierując do odbiorców krajo­
wych towar ża blisko 74 min 
zł. Równocześnie— wielkość 
transakcji eksportowych — 
prowadzonych głównie z od­

Kaliskie

Młodzi pianiści pokażą się 
w Dniach Chopinowskich

Występ znakomitej piani­
stki Barbary Hesse—Bukow­
skiej oraz Kaliskiej Orkiestry 
Symfonicznej pod dyrekcją 
Andrzeja Bu jakie wi cza zainau 
gurował wczoraj III Dni Cho 
pinowskie w Antoninie. W 
koncercie, który odbył' się w 
Ostrowskim Domu Kultury, 
zaprezentowane zostały oba 
koncerty Fryderyka Chopina, 
z któryćh jeden wykonał Ma­
ciej Piotrowski, a także poe­
mat symfoniczny — preludia 
Franciszka Liszta.

Występ obydwojga pianistów, 
jak i Kaliskiej Orkiestry Symfo 
nicznej spotkał się z gorącym 
przyjęciem ostrowskich melo­
manów.

Dni Chopinowskie w Anto­
ninie, z każdym rokiem stają,

Ciągnik przygniótł 
rolnika w polu

66-letnl Tadeusz K., rolnik i 
gminy Łobżenica (Pilskie) pod- 

Lekarze, pod jednym dachem

W Ostrowie na osiedlu Manifestu Lipcowego trwa budowa 
przychodni lekarskiej.

Fot. (2) „Głos” - R Królak

biorcami w Darni sięgnęła 11 
min zł.

Do końca togo roku plan 
zakłada' wyprodukowanie jesz 
cze 350 000 sztuk dżinsowych 
spodni, bluz i spódnic, przy 
czym dla odbiorców zagranicz 
nych z powierzonych materia 
łów. Gorzej jednak z pro­
dukcją na kraj. Trudny do 
pokonania próg to mci, któ- 
rych jeśli nawet jest pod do­
statkiem — to w żenującej 
jakości.

Złotowscy spółdzielcy me 
przerażają się trudnościami i 
energicznie rozglądają się za 
możliwościami stworzenia so 
bie źródła dopływa dewiz. 
Na razie zapewnia go kon­
trakt handlowy z Danią.

(jot)

się bardziei znaczącą imprezą 
kulturalną w życiu muzycz­
nym' województwa kaliskiego. 
Obok Barbary Hesse — Bu­
kowskiej w ramach „debiutów 
antonińskich” zaprezentuje 
swoje umiejętności grupa mło 
dych pianistów między inny­
mi Krystyna Borucińska, An­
drzej Wawryków oraz Japoń­
czyk Motosugu Harada. Za­
powiedziane są również reci­
tale Józefa Stompla — forte­
pian i Hanńy Rumowskiej — 
Mochnikowskiej — mezzoso­
pran.

Festiwal zakończy się w 
niedzielę, 15 września recita­
lem Ewy Pobłockiej, która na 
zakończenie swojego występu' 
wykona sonatę h-moll op. 58.

(msj)
czas prac pniowych ciągnikiem 
stwierdził, że uszkodzeniu uległo 
tylne koło. Lewarkiem podniósł 
ciągnik, wsunął się pod niego 1 
zaczął dokonywać naprawy. W 
pewnym momencie lewarek nie 
wytrzymał ciężaru i ciągnik przy­
gniótł rolnika. Tadeusz K, po­
niósł śmierć na miejscu. (beb)

WRZESIEŃ Bernarda,
14 Roksany

Piątek Słońce: 6.23—.13.11

FOZNAS
MUZYCZNY — g. 19 „Noc po­

ślubna”
. SCENA NA PIĘTRZE (Maszta- 
larska Ra) — godz. 17.30 „Czwart­
kowe damy’”..

CHODZIEŻ Noteć: „Wielki Szu” 
(poi.), Jo dwóch takich co ukra- 
dli księżyc” (poi.)

GOSTYŃ: „Wspomnienia ze sta­
rego Pekinu” (chiń.), „Piraci XX 
wieku” (radź.)

GNIEZNO Lech: „A stawką jest 
śmierć” (fr.j; Polonia: „Komando­
si z Nawąrony” (ang.)

• GRODZISK: „Ucieczka z Alca- 
traz” (amer.), „Spokojny urlop” 
(CŻech.)

JAROCtN: „Moja wojna, moja 
miłość” (poi,). „Widziadło” (poi), 
„Colargol i cudowna walizeczka” 
(poi.)

KALISZ Kosmos: „Psy wojny” 
(lamer.); Oaza: „Psy wojny” 
(amer.); Syrena: „Akademia pana 
Kleksa” (poi.)

KĘPNO: „Policjantka” (fr.)
KŁODAWA: „Ja cię trzymam, 

ty mnie trzymasz za bródkę” (fr.)
KONIN Centrum: „O dzielnym 

kowalu” (czech.). „Dziecko Ro, 
semary” (amer.); Górnik: „33 stop­
ni” (ang.), „Cza-cza” (węg).

KROTOSZYN: „Niebiańskie dni” 
(amer.), „Wyprawa po złote wło­
sy” (czech.)

Leszno Panorama: „39 stop­
ni” (ang.), „Hobby Deerfield” 
(amer.)

nowy TOMYŚL: „Seksmisja” 
(poi.), „Wymarzona gra” (radź.)

OBORNIKI: „Ja cię trzymam, 
ty mnie trzymasz za bródkę” (fr.) 

obrzycko: „Cena strachu” 
(amer,). „Chłopcy z placu Broni” 
(węg. amer.j

PIŁA ^okół: „Duch” (ąmer,)
PLESZEW: „Wypadek na pla­

cu Chirigin” (rum.). „Butch Cas- 
sidy i Sundance Kid” (amer.)

PNIEWY; „Sprawa Kramerów” 
(amer.)

RAWICZ: „Synteza” (poi,), „Co 
dzień, bliżej nieba” (poi.)

SZAMOTUŁY* „Seksmisja” (poi.)
SRODAr „To- tylko rock” (poi.), 

„Rodzina Leśniewskich” (poi.)
TRZCIANKA: „To tylko rock” 

(poi.), „Błękitny ptak” (radź.)
WRONKI: „Na granicy” (amer.), 

„Piękna i potwór” (czech )
WRZEŚNIA: „Powrót Mechago- 

dzilli” (jap.), „Odmienne stany 
świadomości” (amer.)

WSCHOWA: „Za siedmioma mo­
rzami” (NRD), „Widziadło” (poi.)

( RAbiO

Z PROGRAMU I: 9 — Cztery 
pory roku; 12.30 — Muzyka folk­
lorem malowana; 14.05 — Rytm 
— magazyn muzyczny; 17 — Mu­
zyka i aktualności; 19.30 — Radio 
dzieciom: „Spacer z Syrenką”; 
20.40 — Więrwe dla ciebie; 23.25 
r- Dyskoteka przed sobota.

Wiadomości: 0.01, 1.02, 2, 3, 4, 5, 
5.30. «, 7, 8, 9, 10, 11, 12.05, 14, 16, 
18, 19, 20, 22, 23

Z PROGRAMU II: 3.05 — Na­
szym. zdaniem; 11 — Zawsze po 
jedenastej; 14.10 — Nowości kra­
jowej fonografii: 16 — Wielkie 
dzieła, wielcy wykonawcy; 19.30 
-- Wiićzór w filharmonia; 21.35 — 
Teatr PR. — „Palące zagadnienie”; 
23.20 — Inspiracje literackie w 
muzyce.

Wiadomości: 6, 8, 13, 17, 20.45, 
9.50

Z PROGRAMU HI: S - Zapra­
szamy do Trójki; 10 — Klub „N”; 
12.05 — W tonacji Trójki; 15.45 — 
Klakson — magazyn motoryza­
cyjny; 16 — Zapraszamy do Trój­
ki; 19.30 — Trochę swingu; 21.45 
- Klub Trójki; 22.45 — Z. Kif. 
cówna o Wańkowiczu; 23 — Za­
praszamy do Trójki.

Wiadomości: 7, 8, 9, 12, 15, 16, 
17, 18,. 22.05

Z PROGRAMU IV: 8.10 — Z 
dala od zgiełku; 10.30 — Estrada 
młodych muzyków; 12.2o — Śpie­
wa P. Fronczewski; 16.35 — Bio- 

inżynieria — medycynie; [8 — 
Moje hobby — turystyka; 20,20 — 
Obrońcy Warszawy: 25 — Na 
skrzydłach pieśni;. 23 — Muzyko- 
terapia.

Wiadomości: 7, 12.95, 16, 19.36, 
23.50

AUDYCJE Z POZNANIA: 6.05 — 
Radioexpress na dzień dobry; 6.10 
— Pogadanka „Agrochemu"; 13.5o 
— Czas dobrych gospodarzy; 17.05 
— Omówienie programu; 17.10 — 
Radioexpress; 17.20 — Muzyczny 
relaks; 17.30 — Magazyn kultu­
ralny; 17.55 — Audycja sportowa; 
18 — W kręgu muzyki G. Ger­
shwina. .

PROGRAM TELEWIZJI 
zamieszczomy no str 5

ARCHEOLOGICZNE (ul. Wodna 
27) - g 10-16, sob. g. 10-18, niedz 
i św g 10-15, pon. i dni pośw. 
- zamkn

ARMII „Poznań” (Cytadela) — 
g 9.16 niedz., św.' g. 10-18 niedz. 
i dni pośw zamkn.

FORTU VU (Ul Polska) g. 9-16, 
sob , pon zamkn, 
HISTORII M POZNANIA (St. 
Rynek) śr piąt. g. 12-18, wt. czw.

g. 9-15, niedz. i św. • 10-15. sob. 
pon, zamkn do odwołania zamkn,

HISTORII RUCHU ROBOTNI­
CZEGO (St. Rynek) — g. 10-18, 
poniedz. — zamkn. „Poznań na 
przełomie XIX i XX wieku”

INSTRUMENTÓW MUZYCZ. 
NYCH — zamkn do odwołania

LITERACKIE H. SIENKIEWI­
CZA (St, Rynek 64), g. 10-17 sob , 
niedz. i św zamkn. „Pisarze pol­
scy w medaliersi wie”

NARODOWE (al. Marcinkow­
skiego 9) codziennie i wolne sob. 
g. 9-18, niedz. 10-15, pon. zamkn 
„Baućhaus, prace warsztatowe w 
Weimarze” (do 15 X)

PIERWSZYCH PIASTÓW NA 
LEDNICY g. 9.17, pon. 1 dni 
pośw. —zamkn.

WOJSKOWE g. 10-18, niedz. św. 
g. 10-15, pon., dni pośw. i 16 ix 
zamkn.

WYZWOLENIA M. POZNANIA 
(Cytadela) - g 9-16, niedz. i św. 
g. 10-18. poniedz - zamkn.

MUZEUM POCZĄTKÓW PAŃ­
STWA POLSKIEGO (Gniezno) - 
g. 10-17, pon. dni pośw. _ zamkn 
— g. 9.15, śr. g. 12-18, niedz. 1 św.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
— g 9-15, śr g 12-18 niedz. 1 św. 
g. 10—15, pon., wt. — zamkn. „Tka 

(rłos Wielkopolski* - redaktorzy w województwach
KALISZ uł Kozimtertowsko 4 tel 162—58;
KON N Ol PZPR $ tel 266—67;

LESZNO ul Słowlońsko 38, tel 20-60-68
PIŁA ul Oicrze la łei 226—*30.

nina 8. Antonijewicz” (do 15 X) 
16. IX — zamkn.

ROLNICTWA (Szreniawa) - g. 
9-15 — g. 9-16, pon. dni pośw. — 
zamkn.

ŁOWIECTWA WIELKOPOL­
SKIEGO (Uzarzewo) — g. 9-14, 
niedz. 1 św g IM6, pon., dni 
pośw. zamkn.

MUZEUM DAWNEJ MOTORY. 
ZACJI (Suchy Las) — piąt., sob. 
i niedz. g. 10-16.

W GOŁUCHOWIE - g. 10-16 
nied/z. g. 10-18 pon., dni pośw. 
I wt — zamkn.

W KÓRNIKU - g. 9-15.
GALERIA W ROGALINIE — 

śr., piąt. i niedz g 19-16, sofa. g. 
10-18, pon. 1 wt. — zamkn.

ADAMA MICKIEWICZA (w 
śmiełowie) - g. 10.18, niedz. 1 św. 
g 10-18, pon. i dni pośw zamkn.

MARTYROLOGICZNE (w Babi­
kowie) g 9-15, sob., niedz i św. 
10-15, pon. i dni pośw zamkn.

BIBLIOTEKA GŁÓWNA U AM 
(Ratajczak’ 56/40) — ,polska li­
teratura dziecięca i młodzieżowa 
1945 - 1984” - do 15 IX.

BWA „Arsenał" „Rzeźba solska 
1944-1934” g. 11-18, niedz. 1 iw. «. 
10-15, pon. zamkn. (od 18


